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Aby święta były wy-
jątkowymi dniami w roku,

Aby choinka w każ-
dych oczach zalśniła bla-
skiem,

Aby kolacja wigilijna 
wniosła w serca spokój, 
a radość pojawiała się 
z każdym nowym brza-
skiem.

Aby prezenty ucieszy-
ły każde smutne oczy,

Aby spokojna przerwa 
ukoiła złość, a kolędo-
wych śpiewów nie było 
dość

życzy
Redakcja i Wydawca 
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      Powiat

Upamiętnili rocznicę 
30 lat temu, 13 grudnia 1981 roku  

w Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej 

wprowadzony został stan wojenny.  
O 30. rocznicy tych wydarzeń pamiętała 

cała Polska. Delegacja władz powiatu 
złożyła  hołd ofiarom i represjono-
wanym podczas stanu wojennego. 

Starosta  Wojciech Kwiatkowski, 
wicestarosta Jacek Boluk -Sobolewski 

oraz wiceprzewodniczący rady powiatu 
Marek Beyger złożyli wiązankę kwiatów 
i zapalili znicz pod pomnikiem pamięci 

narodowej, upamiętniając rodaków, 
którzy walczyli o niepodległą Ojczyznę.

Szyw, fot. SP

      Powiat

Gdy jest zagrożenie ...
Starosta Wojciech Kwiatkowski zwołał sztab kryzysowy. Przedstawiciele służb i inspekcji 
debatowali nad bezpieczeństwem energetycznym powiatu oraz zagrożeniem, które niesie 
sroga zima. 

Jednym z zadań starosty jest 
kierowanie Powiatowym Zespołem 
Reagowania Kryzysowego. Zespół 
zbiera się doraźnie, w zależności 
o sytuacji. W jego skład wchodzą 
przedstawiciele służb mundurowych 
(policja, straż pożarna), inspekcji 
(Powiatowy Inspektor Sanitarny,  
Powiatowy Inspektor Nadzoru Bu-
dowlanego, Powiatowy Inspektor 
Weterynarii), ochrony zdrowia 
(szpital, Powiatowe Centrum Pomo-
cy Rodzinie) oraz jednostki polega-
jące starostwu (zarząd dróg i odpo-
wiednie komórki urzędu). 

W zeszłym tygodniu staro-
sta Wojciech Kwiatkowski zwołał 
PZRK. Celem spotkania była przede 
wszystkim analiza bezpieczeństwa 
energetycznego powiatu oraz przy-
gotowania do nadejścia zimy. 

- W przypadku długich przerw 
w dostawie prądu najważniejszą 
sprawą jest zapewnienie bezpieczeń-

stwa dla szpitala oraz stacji dializ. 
Te jednostki są bardzo dobrze przy-
gotowane na taką ewentualność. 
W szpitalu są agregaty, które mogą 
zapewniać dostawy prądu 24 go-
dziny na dobę. Potrzebują około stu 
litrów ropy na dobę – mówi starosta 
Wojciech Kwiatkowski. 

Gorzej sprawa wygląd w przy-
padku dostaw prądu do dużych skle-
pów spożywczych. Jedynie market 
Intermarche dysponuje agregatami, 
które mogą nieprzerwanie praco-
wać. 

Na terenie powiatu mieszka 
kilkadziesiąt osób, które korzystają 
z różnych urządzeń ratujących życie 
np. pomp infuzyjnych. W przypad-
ku długich przerw w dostawie prądu 
ich życie ulega zagrożeniu. 

- Dysponujemy listą takich osób 
i w chwili zagrożenia natychmiast 
będziemy transportować chorych do 
szpitala, gdzie będą działać agregaty 

– podkreśla starosta. 
W trakcie obrad zespołu obecny 

był także przedstawiciel �rmy Ener-
ga, która dostarcza prąd na terenie 
powiatu. Gość przedstawił zebra-
nym, jak wygląda procedura usuwa-
nia uszkodzeń. W pierwszej kolej-
ności naprawiane są transformatory, 
później linie wysokiego napięcia, 
a na końcu linie niskiego napięcia. 
Te ostatnie linie naprawia się w ko-
lejności liczby odbiorców prądu. 

Mimo tego, że jak na razie śnieg 
nie paraliżuje dróg i nie zalega na 
dachach naszych domów, to zespół 
przeanalizował stan przygotowań na 
wypadek nagłego ataku zimy. 

Okazuje się, że z zakładów pracy, 
które dysponują dużymi powierzch-
niami dachów, to jedynie kowalew-
ska Plastica ma system automatycz-
nego usuwania śniegu z dachów. 

Szymon 

Wiśniewski

      Elgiszewo

Cel – nowy standard
1 lutego rozstrzygnięty zostanie przetarg na remont świetli-
cy wiejskiej w Elgiszewie. Docelowo remont zakończyć się 
ma w 2012 lub 2013 roku, a dziś skromnie prezentujący się 
budynek świetlicy ma zyskać nowy standard.

Remont obejmie częściową 
wymianę więźby dachowej, wy-
mianę eternitu na blachodachów-
kę, wymianę stolarki i podłóg, 
wykonanie termoizolacji całego 
budynku itd. Aby uzyskać większe 
sale planowane jest częściowe wy-
burzenie niektórych ścianek dzia-
łowych.

Remont powinien zakończyć 
się do końca kwietnia przyszłe-

go roku, a potencjalni wykonaw-
cy swoje oferty składać będą do  
5 stycznia.

Docelowo do świetlicy dobu-
dowane ma zostać nowe skrzydło, 
które umożliwi na przykład orga-
nizowanie spotkań dla ponad 100 
osób. Taki remont pozwoli na or-
ganizację w budynku większych 
imprez i uroczystości.

PW

- Prosimy o pomoc wszystkie 
osoby, które mogą przyczynić się 
do odnalezienia Marianny Gór-
skiej. Zaginiona ma 60 lat. Jest 
wzrostu około 160 centymetrów – 
opisuje aspirant Jolanta Zapaśnik-
Wysocka z golubskiej komendy 
policji. 

Zaginiona mieszkanka Cheł-
m o ń c a 
wyszła od 
znajomej 
z Elgi-
szewa 11 
s t y c z n i a 
bieżącego 
roku. Do 
tej pory 
nie wróci-
ła oraz nie 
kontakto-

wała się z najbliższymi.
Marianna Górska w chwili za-

ginięcia była ubrana w kurtkę do 
kolan koloru ciemnego, niebieską 
wełnianą czapkę, ciemne spodnie 
dresowe i czarne buty.

Policjanci i strażacy kilkakrot-
nie poszukiwali zaginionej. Nie-
stety bez skutku. 

- Wszystkie osoby mogące 
udzielić jakichkolwiek informacji 
na temat zaginionej są proszone 
o kontakt osobisty z policjanta-
mi Komendy Powiatowej Policji  
w Golubiu-Dobrzyniu telefonicz-
ny pod numerami 56 6823200, 
56 6823221, 997 lub 112 – apeluje 
aspirant. 

Szymon 

Wiśniewski

Policjanci ponawiają apel w sprawie poszukiwania zagi-
nionej mieszkanki naszego powiatu Marianny Górskiej. 
Kobieta zaginęła na początku stycznia. 

      Powiat

Kto widział?

Renault Kangoo 1,9 D (64 KM) 2003 rok, 
pierwszy właściciel, oryginalny przebieg 288 000 km  

kupiony w salonie, ABS, radio CD, centralny zamek, 2 poduszki.
Wystawiam FV.

Renault  Mascott 2,8 DCI, (110 KM), 2003 rok,
 przebieg 288 tys., kontener + winda, wymiary kontenera  

5,1 x 2,2 x 2,2 (10 europalet), 3,5t masy całkowitej, prawo jazdy kat. B. 
Wyposażenie: ABS. centralny zamek, elektryczne szyby i lusterka, 

wspomaganie kierownicy, klimatyzacja
Wystawiam FV.

SPRZEDAM

tel. 600 403 816

R E K L A M A

Do pierwszego wypadku do-
szło w piątek około godziny 16.00 
w Mlewcu. Ze wstępnych ustaleń 
mundurowych wynika, że 44-letni 
mężczyzna idąc lewym poboczem 
nieoświetlonej drogi z nieustalo-
nych przyczyn zatoczył się pod 
jadącego �ata. Pieszy z obrażenia-
mi ciała został przewieziony do 
szpitala. Przeprowadzone badanie 
stanu trzeźwości wykazało u nie-
go 2,8 promila alkoholu w organi-
zmie. Kierowca �ata był trzeźwy.

Kilkadziesiąt minut później 
w Golubiu-Dobrzyniu na ulicy 

Piłsudskiego została potrącona 
50-letnia kobieta. 26-letni kie-
rowca mazdy z nieustalonych 
przyczyn uderzył w przechodzącą  
w oświetlonym miejscu po przej-
ściu dla pieszych mieszkankę mia-
sta. Piesza na skutek poniesionych 
obrażeń ciała tra�ła do szpitala. 
Uczestnicy zdarzenia byli trzeźwi. 

- Kierowco jeśli zbliżasz się 
do przejścia i widzisz stojących 
pieszych, zachowaj szczegól-
ną ostrożność. Załóżmy, że ktoś 
może niespodziewanie wtargnąć 
na jezdnię – mówi aspirant Jolan-

ta Zapaśnik-Wysocka z komen-
dy policji w Golubiu-Dobrzyniu. 
- Pamiętajmy, że bezpieczeństwo 
pieszych uwarunkowane wieloma 
sytuacjami i okolicznościami, za-
leży w dużej mierze i od nich sa-
mych. Przestrzegajmy więc zasad 
bezpieczeństwa. Przechodźmy tyl-
ko w miejscach do tego wyznaczo-
nych, korzystajmy z chodników, 
nie przebiegajmy przez drogi, nie 
wybiegajmy zza samochodu. No-
śmy odblaski o zmroku poza dro-
gami niezabudowanymi.

Szymon Wiśniewski

      Powiat

Wpadli pod samochód
W piątek dwóch pieszych zostało ciężko potrąconych przez samochody. W Mlewcu pijany 
mężczyzna idący poboczem wpadł pod samochód. W Golubiu-Dobrzyniu auto uderzyło Ê
w kobietę przechodzącą po pasach. 
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      Elgiszewo

Droga za plac zabaw?
Jeszcze we wrześniu radni gminy Ciechocin nie godzili się na sprzedaż drogi publicznej leżącej 
w Elgiszewie w bezpośrednim sąsiedztwie Drwęcy prywatnej osobie. Sprawa miała dojrzeć, by 
kiedyś powrócić pod debatę. To „kiedyś” nastąpiło w czwartek 15 grudnia.

R E K L A M A

R E K L A M A

Gminy często sprzedają nie-
ruchomości i nie stanowi to tema-
tu głębszych rozważań w gronie 
radnych i mieszkańców. W przy-
padku sprzedaży nieruchomości 
w Elgiszewie jest inaczej, ponie-
waż sprzedaż dotyczy nie zwy-
kłego kawałka ziemi, ale drogi 
publicznej. Chęć kupna drogi 
wyraził jeden z prywatnych go-
spodarzy, któremu droga ta dzieli 
należące do niego grunty. Sprawa 
po raz pierwsza tra�ła pod obrady 
wczesną jesienią, a powróciła 15 
grudnia. Nieruchomość miała zo-
stać sprzedana w drodze bezprze-
targowej. Potencjalni nabywcy 

mieli w świetle przepisów prawo 
do takiego wniosku. Radnym nie 
spodobała się jednak kwota, którą 
oferowali za nieruchomość:

- Uważam, że gmina powinna 
sprzedać tę drogę, ale za wyższą 
cenę niż proponowana przez po-
tencjalnych kupców, a pieniądze 
uzyskane ze sprzedaży przekazać 
na do�nansowanie naszego przed-
szkola w Elgiszewie w postaci no-
wego placu zabaw - argumentował 
radny Jerzy Ziętarski.

Przepisy nie pozwalają jednak 
na to, by w uchwale rady gminy 
zaznaczać na co zostaną prze-
znaczone pieniądze uzyskane ze 

sprzedaży gruntów. Pomysł radne-
go Ziętarskiego pozytywnie przy-
jęli i poparli jego koledzy z rady 
i podwyższyli minimalną kwotę za 
jaką gmina może sprzedać drogę 
w Elgiszewie nabywcom dwukrot-
nie do 25 tys. zł.

Teraz przyjdzie czekać na to, 
czy osobie zainteresowanej kup-
nem drogi propozycja radnych 
przypadnie do gustu. To, czy uzy-
skane ze sprzedaży pieniądze zo-
staną przeznaczone na plac zabaw 
w Elgiszewie zależy już tylko od 
kolejnych uchwał radnych.   

PW

Oficjalnie gmina Ciecho-
cin dołączy do Stowarzyszenia 
1 stycznia. Dla gminy kosztem 
uczestnictwa w organizacji bę-
dzie płacenie rocznych składek 
w wysokości 1000 zł. Korzy-
ści będą niewymierne, ponie-
waż Stowarzyszenie Gmin Zie-
mi Dobrzyńskiej skupia się na 
promowaniu kultury, historii 
i dziedzictwa ziemi dobrzyń-
skiej. W tym celu organizowane 
są konkursy, wydawane książki, 
foldery, organizowane wyciecz-
ki, rajdy rowerowe i motorowe 
itd.

- Nasza gmina nigdy nie na-

      Golub-Dobrzyń

Przyjdź na miejską wigilię
- W czasie świąt nikt nie powinien być sam – mówi bur-
mistrz Roman Tasarz i zaprasza wszystkich mieszkańców 
na miejską wigilię w urzędzie miasta. Odbędzie się ona 
jutro o godzinie 14.00.

Tradycyjnie przed Świętami 
Bożego Narodzenia w urzędzie 
miasta odbywa się miejska wigi-
lia. W tym roku odbędzie się ona 
w piątek o godzinie 14.00 w sali 
numer 1. 

- Serdecznie zapraszam  
wszystkich , którzy czują potrze-
bę wspólnego dzielenia się rado-
ścią z okazji Świąt Bożego Na-
rodzenia. W tym czasie nikt nie 
powinien być sam – mówi bur-
mistrz Roman Tasarz. – Wszyscy 
możemy spowodować, by w tym 
świątecznym czasie mieszkańcy 
Golubia-Dobrzynia poczuli się 
jedną wielką rodziną, która daje 

sobie wzajemne wsparcie. 
W trakcie wigilii będzie 

można podzielić się opłatkiem, 
zjeść świąteczne potrawy oraz 
posłuchać kolęd. Ponadto go-
lubsko-dobrzyńscy harcerze 
przekażą Betlejemskie Światełko 
Pokoju. Mieszkańcy, którzy chcą 
je odebrać mogą przynieść swoje 
lampiony.

Światełko będzie również 
roznoszone przez harcerzy 
w czwartek. W piątek skauci 
zaniosą płomień do instytucji, 
urzędów oraz zakładów pracy.

Szymon Wiśniewski

leżała do szerszego stowarzysze-
nia, które promowałoby historię 
i kulturę regionu. Wcześniej uza-
sadniano, że lepiej wydać pie-
niądze na przykład na drogi, ale 
dbałość o rozwój mieszkańców 
gminy jest tak samo istotna jak 
dbałość o infrastrukturę - mówi 
wójt Jerzy Cieszyński.

Być może pierwszym po-
ważnym pomysłem zrealizo-
wanym przez SGZD i gminę 
Ciechocin będzie planowana na 
jesień przyszłego roku konferen-
cja naukowa poświęcona historii 
gminy Ciechocin.

PW

      Ciechocin

Dołączyli do dobrzyniaków
Gmina Ciechocin jest 22 samorządem, który przystąpił do 
Stowarzyszenia Gmin Ziemi Dobrzyńskiej. 

R E K L A M A
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      Powiat

Plastikowy dar serc
Po dwóch latach zachęcania do zbierania plastikowym nakrętek w akcji „Nakręć się na po-
maganie”, przyszła pora na rozdanie owoców tej szczytnej akcji. Organizatorami akcji było 
stowarzyszenie Młodzi Demokraci.

R E K L A M A

      Powiat

Bądźmy widoczni
W związku z trudnymi warunkami na drodze mundurowi 
apelują do kierowców o oczyszczanie szyb ze szronu i śnie-
gu a do pieszych i rowerzystów o dodatkowe zakładanie 
elementów odblaskowych. Te działania mogą uratować 
życie. 

Grudzień charakteryzuje 
się dużą zmiennością warun-
ków atmosferycznych. Najczę-
ściej występującym zjawiskiem 
są krótkotrwałe przymrozki. To 
powoduje, że na szybach po-
jazdu pojawia się oszronienie. 
Obserwacje policjantów sygna-
lizują, że nie każdy z kierowców, 
który parkuje pojazd na wolnym 
powietrzu, dba o właściwe utrzy-
manie auta.

- Według ustawy, prawo 
o ruchu drogowym, pojazd 
uczestniczący w ruchu ma być 
tak zbudowany, wyposażony 
i utrzymany, aby korzystanie 
z niego zapewniało dostatecz-
ne pole widzenia kierowcy oraz 
łatwe, wygodne i pewne posłu-
giwanie się urządzeniami do 
kierowania, hamowania, sygna-
lizacji i oświetlenia drogi przy 
równoczesnym jej obserwowa-
niu – wyjaśnia aspirant Jolanta 
Zapaśnik-Wysocka, oficer pra-
sowy Komendanta Powiatowe-
go Policji w Golubiu-Dobrzy-
niu. - Poruszanie się po drodze 
publicznej pojazdem, którego 
przejrzystość oszronionych szyb 
ogranicza widoczność jest naru-
szeniem prawa. Grozi za to na-
wet 500 złotych mandatu. 

W związku z oszronieniem 
szyb kierowca ma ograniczone 
pole widzenie. To może dopro-

wadzić do tragedii, kiedy kieru-
jący samochodem nie zauważy 
pieszych. 

Kierowca widzi pieszego 
dopiero, kiedy jego sylwetka 
pojawia się w zasięgu świateł sa-
mochodu, czyli zaledwie 20-30 
metrów przed autem.

- W związku z utrudnianą 
widoczność apelujemy również 
do pieszych, aby dodatkowo za-
dbali o swoje bezpieczeństwo 
poprzez założenie elementów 
odblaskowych. Powodują one, 
że pieszy lub rowerzysta będzie 
widoczny z odległości 120-160 
metrów. Pamiętajmy, że odblaski 
naprawdę mogą uratować nam 
życie. Wystarczy choćby opaska 
na przedramieniu – podkreśla 
aspirant. 

Szymon 

Wiśniewski

Zbiórka plastikowych nakrę-
tek to ostatnio bardzo popularna 
forma zdobywania funduszy na 
cele charytatywne. „Nakręć się na 
pomaganie” to akcja, która trwała 
od dwóch lat, a do której włączy-
ły się szkoły i kilka sklepów z te-
renu gminy Ciechocin. W czasie 
trwania akcji zebrano dwie tonu 
plastiku, co biorąc pod uwagę 
lekkość pojedynczej nakrętki jest 
wynikiem imponującym. Pienią-
dze, które pochodziły ze sprzeda-
ży zebranego materiału Młodzi 
Demokraci podzielili. 20% zebra-
nej kwoty przeznaczono na dal-
szy rozwój akcji, np dodrukowa-
nie plakatów oraz koszty paliwa. 
Z pozostałej kwoty obdzielono 
Arka Karbownika, który został 
dotknięty m.in. mózgowym pora-
żeniem dziecięcym. Kolejną cześć 
przekazano państwu Siecińskim 
z Miliszew, których córki Julia 
i Natalia uczestniczą w szeregu 
badań, związanych z nadal nie za-
bliźnionymi dziurkami w sercach. 
Za ostatnią część pieniędzy za-
kupiono przybory szkolne, które 
przekazano Zespołowi Szkół nr 3 
w Golubiu-Dobrzyniu.

- Następnym krokiem będzie 
rozszerzenie akcji na cały powiat 
golubsko-dobrzyński. Potrzeby są 
ogromne, dlatego mamy nadzieję 
objąć naszą akcją wszystkie szko-
ły powiatu. Niestety efekty zbiór-
ki prowadzonej jedynie w jednej 
gminie przychodzą zbyt wolno, 
a wkład pracy w takim obszarze 
nie jest ogromny. Rozszerzenie 
akcji nie spowoduje zatem wiele 
dodatkowej pracy, a z wstępnych 

obliczeń czas zbiórki 1400 zł skró-
ci się z dwóch lat do około trzech 
miesięcy. Mamy nadzieję, że to 
w znaczny sposób przyczyni się do 
poprawy sytuacji chorych dzieci 
w naszym powiecie. Jeśli wszyst-

ko pójdzie po naszej myśli, akcja 
obejmie powiat już na początku 
nowego roku - mówi Witold Zię-
tarski z Młodych Demokratów, 
który od początku promował ideę 
zbiórki.

PW

Moment przekazania przyborów szkolnych uczniom Zespołu Szkół nr 3

W domu Julii i Natalii Siecińskich

      Golub-Dobrzyń

Świąteczny kram

Uczniowie Zespołu Szkół nr 3 przygotowali estetyczne i oryginalne ozdoby 
świątecznie, m.in. aniołki, stroiki i choinki. Swoje prace sprzedawali podczas 

kiermaszu świątecznego. W porozumieniu z urzędami odbył się on w Starostwie 
Powiatowym oraz w Powiatowym Urzędzie Pracy. Jak co roku kiermasz cieszył się 

dużym zainteresowaniem.
oprac. (kr), fot. nadesłane
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kredyt gotówkowy

Weź kredyt teraz – 
           spłacaj po wakacjach!

Golub-Dobrzyń,  
Kościuszki 8, 9:00-17:00

Zapraszamy do oddziału Santander Consumer Banku:  

KREDYT W 15 MINUT 
BEZ ZBĘDNYCH FORMALNOŚCI!

KWADRA
N
S

K
R
E
D
Y

TOWY

R E K L A M A
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R E K L A M A

      Zbójno

Okazja czyni złodzieja
Mieszkańcy Zbójna stracili sześć tysięcy złotych, ponieważ wychodząc z domu zostawili 
klucz w drzwiach. Policjanci przypominają o zamykaniu drzwi mieszkań i domów, nawet 
gdy cała rodzina jest w środku. Złodziej nie potrzebuje dużo czasu, by nas okraść. 

      Golub-Dobrzyń

Wyłudził laptopy
Policjanci zatrzymali 21-letniego mężczyznę, który wyłu-
dzał kredyty. Oszust, na podstawie fałszywych zaświad-
czeń, wyłudził pieniądze na zakup laptopów. Grozi mu 
osiem lat więzienia.

R E K L A M A

W poniedziałek policjanci 
z wydziału kryminalnego zatrzy-
mali 21-letniego mężczyznę, któ-
ry wyłudzał kredyty. Mundurowi 
ustalili, że do wyłudzeń doszło 
dwukrotnie w listopadzie w jed-
nym ze sklepów w Golubiu-Do-
brzyniu oraz w Lubiczu. Mężczy-
zna kupował w sklepach laptopy. 
Wartość każdego zakupu to około 
dwa tysiące złotych. 

Mężczyzna nie dysponował 
gotówką, więc poprosił o kredyt 
konsumencki w jednym z banków. 

Przedstawił wymagane dokumen-
ty i wszystko byłoby w porządku, 
gdyby nie fakt, iż zatrudnienie 
było sfałszowane. W grudniu tego 
roku usiłował również wyłudzić 
telewizor w sklepie w Golubiu-
Dobrzyniu. Sprzedawca po wery-
�kacji dokumentów odmówił mu 
jednak sprzedaży. 

Mężczyźnie postawiono za-
rzuty oszustwa gospodarczego  
w postaci wyłudzenia kredytu. 
Grozi mu osiem lat więzienia. 

Szymon Wiśniewski

W zeszłym tygodniu dyżur-
ny komendy policji w Golubiu-
Dobrzyniu otrzymał zgłoszenie 
o kradzieży pieniędzy z domu  
w Zbójnie. Policjanci, którzy udali 
się na miejsce ustalili, że domow-
nicy wychodząc zamknęli drzwi, 
ale klucze zostawili w zamku. Po 
powrocie stwierdzili brak sześciu 
tysięcy złotych. 

- Pamiętajmy, że takie drobia-
zgi jak nawyk zamykania drzwi 
na klucz i domykanie okien nawet 
piwnicznych kiedy wychodzimy 
z domu czy też nie zostawianie 
wartościowych rzeczy na widoku, 
sprawia, że ryzyko kradzieży dra-
stycznie maleje. Zawsze zamykaj-
my drzwi domu i mieszkania, na-
wet gdy jesteśmy w środku. Zajęci 

pracami domowymi możemy nie 
zauważyć i nie usłyszeć, że ktoś 
wszedł do środka. Nie zostawiajmy 
kluczy pod wycieraczką, za donicz-
ką na oknie, za framugą drzwi. Zło-
dziej zazwyczaj zna te miejsca nie 
gorzej od nas – ostrzega aspirant 
Jolanta Zapaśnik-Wysocka, o�cer 
prasowy w golubskiej policji. 

Szymon Wiśniewski

W piątek od godziny 14.00 
czternastu policjantów z Go-
lubia-Dobrzynia wzięło udział  
w akcji „Prędkość i alkohol – 
zero tolerancji dla osób narusza-
jących przepisy ruchu drogowe-
go". 

Akcja ma na celu zapewnie-
nie bezpieczeństwa na drogach 
naszego powiatu, ograniczenie 
zdarzeń drogowych oraz skon-
trolowanie i zatrzymanie jak 
największej liczby osób, które ła-
mią przepisy ruchu drogowego. 
Nieprzestrzeganie przez kierow-
ców przepisów, przekraczanie 
dozwolonej prędkości, nieza-
pinanie pasów bezpieczeństwa  
i przewożenie dzieci bez foteli-
ków są między innymi przyczy-

nami wielu wypadków, w któ-
rych giną ludzie.

Mundurowi łącznie skon-
trolowali 332 kierowców, nało-
żyli 44 mandaty karne i pouczyli 
16 osób. Policjanci zatrzymali 
sześć dowodów rejestracyjnych 
i jedno prawo jazdy. W czasie 
trwania działań na drogach na-
szego powiatu doszło do dwóch 
wypadków drogowych i kolizji. 
Jeden z zatrzymanych kierow-
ców był pijany. 

W Borównie podczas wyko-
nywanych czynności policjanci 
zauważyli vw golfa, którego kie-
rujący na ich widok gwałtownie 
zahamował i skręcił w drogę 
gruntową. Mundurowi ruszyli 
więc za nim. Kierowca wjechał 

na teren posesji i razem z pa-
sażerem zaczął uciekać. Został 
jednak szybko złapany. Okazało 
się, że kierowca – 44-letni męż-
czyzna, był pijany. Miał ponad 
promil alkoholu w organizmie.  

Szymon Wiśniewski

      Powiat

Prędkość i alkohol
332 kontrole pojazdów to efekt policyjnych działań „Prędkość i alkohol” na terenie nasze-
go powiatu. Jeden z zatrzymanych kierowców próbował uciekać przed policjantami. Był 
pijany. Miał ponad promil alkoholu w organizmie.  

      Sprostowanie

W opublikowanym przed 
tygodniem artykule „Miko-
łajki w siodle”, wkradł się 
błąd. Zwycięzca zawodów 
- Kuba Piotrkowski jest na-
uczycielem Zespołu Szkół 
nr 2 w Golubiu-Dobrzyniu,  
a nie jak podaliśmy ZS nr 1. 
Za pomyłkę przepraszamy.
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Strażacy szkoli się, jak obsługiwać sprzęt ratowniczy i po-
jazdy jakimi dysponują Ochotnicze Straże Pożarne. W kur-
sie wzięło udział kilkunastu ochotników. 

      Powiat 

Szkolenie dla druhów

W każdej gminie naszego po-
wiatu działa po kilka jednostek 
Ochotniczych Straży Pożarnych. 
Część z nich należy do Krajowego 
Systemu Ratowniczo-Gaśniczego. 
Są to jednostki z Kowalewa Po-
morskiego Wielkiego Rychnowa, 
Wrocek, Świętosławia, Radomina, 
Łubek, Działynia i Zbójna. 

Przez ostatnich kilka tygodni 
w Komendzie Powiatowej Pań-
stwowej Straży Pożarnej w Golu-
biu-Dobrzyniu odbywały się zaję-
cia dla druhów z OSP. Ochotnicy 
brali udział w kursie kierowców 
-konserwatorów sprzętu ratowni-

czego OSP. Kurs skierowany był 
do osób, które wcześniej ukończy-
ły szkolenie podstawowe OSP.

Celem zajęć było przygoto-
wanie kierowców-konserwatorów 
sprzętu do obsługi samochodów 
pożarniczych oraz urządzeń z sil-
nikami spalinowymi. Ponadto 
w ramach kursu ochotnicy uczyli 
się jak wykonać drobne naprawy 
i konserwację sprzętu. 

Zajęcia zakończyły się egza-
minem praktycznym i teoretycz-
nym.

Szymon Wiśniewski
fot. PSP

W Polsce działa ponad 100 
Lokalnych Organizacji Turystycz-
nych. Aby lepiej wykorzystać po-
tencjał LOT-ów w Toruniu i Sza-
farni odbyła się I Ogólnopolska 
Konferencja projektu „Sieć Lokal-
nych Organizacji Turystycznych 
drogą do wzmocnienia potencjału 
organizacji pozarządowych bran-
ży turystycznej”. 

W ramach przedsięwzięcia 

120 przedstawicieli LOT-ów z ca-
łej Polski dyskutowało o tym jak 
działać w ramach organizacji, jak 
promować swoje działania oraz co 
najważniejsze, jak zdobywać fun-
dusze na ciekawe pomysły.  

W Ośrodku Chopinowskim 
w Szafarni goście zapoznali się 
z ofertą ośrodka oraz zobaczyli 
prezentację na temat Szlaku Cho-
pinowskiego i Szlaku św. Jakuba 

w Polsce oraz na świecie. 
Ze strony Golubsko-Do-

brzyńskiej organizacji Turystycz-
nej w konferencji wziął udział pre-
zes GDOT Ryszard Konopka oraz 
Monika Ciechanowska, Małgorza-
ta Mierzejewska i Kinga Marcin-
kowska. 

Szymon 
Wiśniewski

      Region

Wymieniali doświadczenia
Kilkudziesięciu przedstawicieli Lokalnych Organizacji Turystycznych gościło w Ośrodku 
Chopinowskim w Szafarni. Celem wizyty było poznanie oferty ośrodka oraz prezentacja 
informacji na temat Szlaku Chopinowskiego i Szlaku św. Jakuba w Polsce. Wizyta była 
częścią projektu „Sieć Lokalnych Organizacji Turystycznych drogą do wzmocnienia po-
tencjału organizacji pozarządowych branży turystycznej”. W przedsięwzięciu brali udział 
przedstawiciele Golubsko-Dobrzyńskiej Organizacji Turystycznej. 

Powstał komitet obchodów 750-lecia gminy Ciechocin. 
Choć oficjalne obchody dopiero w czerwcu przyszłego roku, 
to przygotowania idą pełną parą.

      Ciechocin

Czekają na okrągłe urodziny

Organizatorzy czynią stara-
nia by zaprosić na imprezę przed-
stawicieli różnych środowisk, 
w tym tych naukowych. Zapro-
szenia otrzymają m.in. dyrektorzy  
muzeów: Ziemi Dobrzyńskiej 
w Rypinie czy Etnogra�cznego 
w Toruniu. Kulminacją obchodów 
będą dni 16-17 czerwca. Uświetni 
je m.in. spływ kajakowy. Impre-
zami towarzyszącymi obchodom 
ma być wyścig kolarski po gminie 

Ciechocin, 3-majowy bieg Święto-
sław-Ciechocin, jarmark czy wy-
stępy zespołów muzycznych.

Napisany został tekst hymnu 
gminy, a na opracowanie czeka 
jego linia melodyczna. Naprzód 
posuwają się także prace związane 
z napisaniem monogra�i gminy. 
Jej premiera odbędzie się jednak 
najprawdopodobniej dopiero na 
751-lecie gminy w 2013 roku.

PW

      Region

Boże Narodzenie każdego dnia
Ksiądz Robert Kępczyński z parafii pod wezwaniem św. Katarzyny w Dobrzyniu mówi czym 
powinny być Święta Bożego Narodzenia. Duchowny doradza jak w świątecznym okresie 
nie zagubić się w gąszczu reklam telewizyjnych, prezentów i sms-ów z życzeniami. - Niech 
narodzenie Jezusa będzie końcem wiecznej zimy – mówi ksiądz Robert.  

Czym powinny być Święta Bo-
żego Narodzenia dla katolika?

- Święta Bożego Narodze-
nia są często błędnie postrzegane 
przez niektórych katolików. Ludzie 
uważają, że wówczas świętujemy 
rocznicę narodzin Jezusa Chry-
stusa. Należy jednak pamiętać, że 
chrześcijanin obchodzi Boże Na-
rodzenia każdego dnia. Chrystus 
rodzi się w nas każdego dnia. 24 
grudnia jest dniem kiedy o naro-
dzinach Chrystusa mówi się dużo. 
Boże Narodzenie nie musi się tyl-
ko i wyłącznie odbywać w święta. 
Dekoracje świąteczne, choinka, 
prezenty czy kartka z życzeniami 
mają nam przypominać ten ważny 
moment. Święta jest to czas kiedy 
nasza wiara powinna się odnowić. 
My powinniśmy odnowić się we-
wnętrznie. Musimy pamiętać, że 
świat zewnętrzny nie może przejąć 
góry nad tym wewnętrznym. 

Jak w okresie świąt nie zapo-
mnieć o wymiarze duchownym?

- We współczesnym świecie 
zapomina się, że Boże Narodzenie 
to nie tylko aspekt komercyjny, ale 
przede wszystkim duchowy. Od 
kilku tygodni jesteśmy atakowani 

w telewizji reklamami świątecz-
nymi. Nie pozwólmy, aby rzeczy 
przejęły nad nami kontrole.  Mimo 
tej komercji uważam, że odcinanie 
od niej jest błędem. W czasie świąt 
należy pamiętać o wymiarze du-
chowym. Można jednak połączyć 
kwestie wiary z komercją. Zamiast 
życzyć sobie zdrowych i wesołych 
świąt życzmy tej drugiej osobie 
silnej wiary. Wysyłajmy kartki 
pocztowe zamiast sms-ów. Nie ku-
pujmy prezentów po to, tylko by je 
kupić. Wcześniej zastanówmy się, 
co tak naprawdę dać tej drugiej 
osobie. Niech prezent ma wartość.

Jakie święta utkwiły księdzu 
najbardziej w pamięci?

- Uważam, że większość ludzi 
najbardziej pamięta święta z okre-
su dzieciństwa. Pamiętamy ten 
świąteczny klimat. Ja osobiście pa-
miętam jak po powrocie z pasterek 
cała moja rodzina rozmawiała do 
białego rana. W moim rodzinnym 
domu, pokoje były bardzo wyso-
kie. Stawialiśmy w nich choinkę, 
która sięgała niemal do su�tu. Pa-
miętam też, jak sami przygotowy-
waliśmy ozdoby świąteczne. 

Jak ksiądz teraz spędza święta?

- Spędzam święta z moją ro-
dziną. Każdy z proboszczów, tak 
stara się ułożyć plan tych dni, aby 
każdy z księży mógł odwiedzić 
swoich bliskich. Księża najczęściej 
rano obchodzą wspólną wigilię. 
Następnie jadą do swojej rodziny. 
Musimy jednak wrócić tego sa-
mego dnia na pasterkę. W okresie 
świąt dzielimy się obowiązkami  
i tak układamy plany, aby spotkać 
się z krewnymi. 

rozmawiał 
Szymon Wiśniewski
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      Kowalewo Pomorskie

Muzyczny wstęp do świąt
W świąteczny nastrój wprowadził mieszkańców Kowalewa Wieczór Kolęd, który odbył się 
w niedzielę 18 grudnia. Poznano także twórców najpiękniejszych w tym roku szopek, kar-
tek i ozdób świątecznych.

Na wieczór kolęd na najwięk-
szą z sal ośrodka kultury przy-
był komplet publiczności, której 
jako pierwsi zaprezentowali się 
podopieczni ogniska muzycz-
nego działającego przy Miej-
sko-Gminnym Ośrodku Kultury. 
Łącznie wystąpiło 15 młodych 
muzyków. Po nich z koncertem 
wystąpił Chór 730-lecia Kowalewa 
wspierany przez Zespół Muzyki 

Agata Czarnecka wykonała m.in.  
„Tryumfy króla niebieskiego”

Anna Racińska i jej dzieło,które zapewniło zwycięstwo w konkursie szopek

Mimo niepogody chętnych do wysłuchania koncertu kolęd nie brakowało

W kolędowym koncercie chórowi z Kowalewa towarzyszył zespół muzyki dawnej

Dawnej. Koncert można było po-
dzielić na dwie części. W pierwszej 
chórzyści zaśpiewali tradycyjne 
polskie kolędy. W drugiej publicz-
ność wysłuchała kolęd pochodzą-
cych z zagranicy. 

Po kowalewskich chórzystach 
przed publicznością zaśpiewali 
i zagrali młodzi członkowie Chóru 
i Zespołu Instrumentalno-Wokal-
nego pod kierownictwem Magda-

leny Mytlewskiej. 
W niedzielne popołudnie po-

znano także najlepszych twórców 
szopek i ozdób świątecznych. Ka-
tegorii związanych z tym konkur-
sem było wiele, lecz w tej chyba 

najbardziej prestiżowej wygrała 
Anna Racińska z Frydrychowa. 
Jak przyznała autorka wykonanie 
szopki zajęło jej trzy dni.

PW
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      Powiat

Witajcie!
Oto najmłodsi mieszkańcy regionu:

tekst i fot. Piotr Wołyński

Franciszek Józef Szyndlar 

Urodził się w poniedzia-

łek 12 grudnia o godzinie 

11:10 ważąc 3750g i mierząc 

57 cm. Jest pierwszym dziec-

kiem Anny i Mateusza z Ma-

rian.

Hubert Więczkowski

Hubert urodził się 

w czwartek 15 grudnia o go-

dzinie 18:35 ważąc 2900g 

i mierząc 50 cm. Szczęśliwy-

mi rodzicami są Dorota i Pa-

tryk z Golubia-Dobrzynia, dla 

których Hubert jest pierw-

szym dzieckiem.

PRAWNIK RADZI

Dokument wprowadza prawdzi-
wą rewolucję w punktach karnych. Za 
niektóre wykroczenia kierowca dostanie 
ich więcej niż obecnie. Punkty będą też 
za przewinienia, które obecnie kończą 
się np. mandatem.

Resort proponuje na początek 
wzmocnienie pozycji najsłabszego ogni-
wa w ruchu drogowym, czyli pieszych. 
Kierowcy, którzy będą ich ignorować, 
narażą się na surowsze sankcje. Przykła-
dowo 10 punktów ma grozić za nieustą-
pienie pierwszeństwa pieszemu znajdu-
jącemu się na oznakowanym przejściu. 
Teraz jest to 8 punktów.

O jeden punkt więcej niż obecnie 
zbierze z kolei kierowca, który nie 
ustąpi pieszemu pierwszeństwa 
podczas cofania (wzrost z 5 do 6 
punktów). Nowością ma być na-
tomiast karanie za rozdzielenie 
kolumny pieszych. Po nowym 
roku taki manewr skończy się 5 
punktami.

Pojawią się również punkty 
karne za niezatrzymanie samo-
chodu w związku ze znakiem 
STOP. W takiej sytuacji policjant 
będzie mógł dopisać na konto 
kierowcy 2 punkty. Minister-
stwo proponuje też sankcje za 
parkowanie auta na miejscu dla 
osób niepełnosprawnych. Bę-
dzie to 5 punktów.

- Wpisuje się to w działania 
mające na celu ochronę praw 
osób niepełnosprawnych i na-
wiązuje do wcześniejszych regu-
lacji, gdzie przewidziano za takie 
zachowania mandat w wysoko-
ści 500 zł – tłumaczy resort spraw 
wewnętrznych.

Kary w postaci punktów 
pojawią się ponadto za zwięk-
szanie prędkości przez kierują-
cego pojazdem wyprzedzanym 
oraz za wyprzedzanie pojazdu 
uprzywilejowanego na obszarze 
zabudowanym.

Ministerstwo chce również 
zwiększyć kary dla kierowców, 
którzy będą pisać SMS-y pod-
czas jazdy oraz rozmawiać przez 
telefon trzymając słuchawkę. 
Obecnie grozi za to 200 złotych 
mandatu.

Sankcja finansowa niewiele 
jednak daje. 

– Obserwujemy powszech-
ne lekceważenie tego zakazu – 
zaznacza resort. Dlatego oprócz 
mandatu funkcjonariusz ukarze 
takiego kierowcę 5 punktami.

Będą one naliczane rów-
nież w sytuacji, gdy wjedziemy 
na skrzyżowanie, mimo tego, że 
nie ma na nim lub za nim miej-
sca do kontynuowania jazdy. 

– Takie zachowania po-
wodują utrudnienie lub wręcz 

tamowanie ruchu na skrzyżowaniach, co 
często prowadzi do powstania ogromnych 
zatorów ulicznych, zwłaszcza w godzinach 
szczytu komunikacyjnego – tłumaczy 
ministerstwo i proponuje za blokowanie 
ruchu 2 punkty.

Kary pojawią się ponadto za ciągnię-
cie za samochodem dziecka np. na san-
kach, zasłanianie tablic rejestracyjnych czy 
wjazd na przejazd kolejowy w sytuacji, gdy 
nie ma za nim miejsca do kontynuowania 
jazdy. 

W odświeżonym taryfikatorze po-
jawi się też nowy rozdział „Przewóz osób”.
Znajdziemy w nim np. karę za przewoże-
nie dziecka niezgodnie z przepisami, czyli 

np. bez specjalnego 
fotelika. Obecnie takie 
przewinienie oznacza 
dla kierowcy 3 punkty 
karne. Po zmianach 
sankcja wzrośnie dwu-
krotnie – do 6 punk-
tów. Kierowca będzie 
mógł dostać również 4 
punkty za przewożenie 
pasażerów bez zapiętych pasów bezpie-
czeństwa. Obecnie kara wynosi 1 punkt.

Nowy taryfikator pojawił się w no-
welizacji rozporządzenia w sprawie po-
stępowania z kierowcami naruszającymi 
przepisy ruchu drogowego. Minął już ter-
min na zgłaszanie ewentualnych uwag do 
proponowanych zmian.

Odświeżony taryfikator ma wejść w 
życie po 30 dniach od publikacji w Dzien-
niku Ustaw. Może to nastąpić na początku 
stycznia. Zmiany odczują zatem kierowcy, 
którzy złamią przepisy już w lutym 2012 
roku.

na podstawie 

www.e-prawnik.pl

Pisanie SMS-ów, parkowanie na kopercie czy samochodowy kulig 
skończą się 5 punktami karnymi. To nie koniec nowości. Resort spraw 
wewnętrznych kończy prace nad nowym taryfikatorem. Rozporządze-
nie w sprawie postępowania z kierowcami naruszającymi przepisy 
ruchu drogowego przeszło już przez konsultacje i może wejść w życie 
w lutym przyszłego roku.

Wiktoria Ostrowska

Wiktoria przyszła na 

świat we wtorek 13 grudnia 

o godzinie 7:40 ważąc 4150g 

i mierząc 56 cm. Jest czwar-

tym dzieckiem Haliny i Ka-

rola z Białkowa. W domu 

na siostrę czekają: Paulina  

(15 lat), Kinga (13 lat) i Kamil  

(4 lata).

Nikola Dominiak

Nikola urodziła się  

17 grudnia w Lipnie, waży-

ła 3,35 kg i mierzyła 56 cm. 

Jest córką Pawła i Wioletty ze 

Zbójna oraz siostrą Piotra, Ju-

lii i Krzysztofa. 

Zuzanna Babyszko

Zuzia urodziła się we 

wtorek 13 grudnia o godzinie 

2:40 ważąc 3300g i mierząc  

54 cm. Szczęśliwymi rodzica-

mi są Renata i Andrzej z Go-

lubia-Dobrzynia. W domu 

na siostrę czekają: Julka  

(4,5 roku) i Wiktoria (8 lat). 
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Nowy egzamin gimnazjalny 
będzie składał się nadal z trzech 
części, ale każda z nich będzie mia-
ła inną strukturę. Zmiany w ar-
kuszach polegają na rozdzieleniu 
każdej części egzaminu na dwie 
grupy zadań. Arkusz z egzaminu 
humanistycznego podzielony bę-
dzie na zadania z języka polskie-
go oraz zadania z historii i wiedzy 
o społeczeństwie, a w części mate-
matyczno-przyrodniczej - z zakre-
su matematyki i z obszaru przed-
miotów przyrodniczych. Egzamin 
z języka obcego przeprowadzany 
zostanie na dwóch poziomach: 
podstawowym i rozszerzonym, 
na wzór egzaminu maturalnego. 
Nowy będzie też sposób oceniania 
prac uczniów.

Według MEN, wyodrębnienie 
zadań z języka polskiego i mate-
matyki pozwoli w przyszłości po-
równywać wiedzę i umiejętności 
uczniów z tych przedmiotów na 
wszystkich egzaminach zewnętrz-
nych, a to umożliwi obserwację po-
stępów, jakie uczniowie poczynili 
w tych przedmiotach na różnych 
etapach swojej nauki - na zakoń-
czenie szkoły podstawowej, na eg-
zaminie gimnazjalnym i na matu-
rze. Wyniki testów gimnazjalnych 
nadal będą stanowić przepustkę do 
najlepszych szkół średnich.

Katarzyna Piotrowska

Uczniowie trzecich klas gimnazjum są pierwszym rocznikiem, który 

będzie pisał egzamin gimnazjalny w nowej formie. Odwiedziliśmy Gim-

nazjum im. Ignacego Działyńskiego w Golubiu-Dobrzyniu drugiego dnia 

egzaminów, kiedy miał się odbyć blok matematyczno-przyrodniczy, tuż 

przed wejściem na salę egzaminacyjną i spytaliśmy o ich wrażenia.

Inga Jasińska 

- Idąc teraz na testy byłam dobrze przygotowana do tego jak będzie 
wyglądała nowa formuła egzaminu. Według mnie jest jednak trudniej 
niż było. W poprzedniej wersji egzaminu można było nadrobić innymi 
przedmiotami, jeśli coś nie wyszło tak jakby się tego chciało, np. w języku 
polskim. Teraz szczegółowy podział na przedmioty to uniemożliwia. Na 
szczęście w bloku humanistycznym, było wszystko to, co omawialiśmy 
już na lekcjach. Ja podchodzę do testów próbnych bez większego stresu. 
W szkole mamy już od dłuższego czasu specjalne zajęcia pozalekcyjne 
przygotowujące do egzaminu. 

Damian Jagielski 

- Część humanistyczna nie była ani trudna ani za łatwa. Taki test 
mógłby być w kwietniu. Właściwie to wszyscy koledzy mówili, że było 
w miarę łatwe. Dobrze pisało mi się część z języka polskiego, bo lubię 
rozprawki. Z historii i wiedzy o społeczeństwie nic mnie nie zaskoczyło. 
Pytania były tak skonstruowane, żeby sprawdzały naszą wiedzę, którą 
już posiadamy. Nauczyciele pozytywnie nastawiali nas, do egzaminów 
próbnych więc podchodzimy bez większego stresu. Jeśli chodzi o praw-
dziwy egzamin to ja już się zaczynam przygotowywać. Powtórzyłem np. 
wzory z �zyki. W ogóle w tym roku średnio raz w miesiącu mieliśmy 
mały gimnazjalny test próbny, dzięki czemu teraz jest łatwiej. 

Łukasz Brzozkiewicz

Samopoczucie przed egzaminem mam dość dobre. Część humani-
styczna była stosunkowo prosta. Okazała się łatwiejsza niż sądziłem. Ja 
lubię bardziej przedmioty matematyczno-przyrodnicze, dlatego bardziej 
przejmuję się tą częścią. Troszkę się stresuję. W szkole przygotowujemy 
się do testów już od jakiegoś czasu. Nauczyciele bardzo nam pomagają. 
Dobrze, że są takie próbne testy, bo możemy zorientować się jak to wy-
gląda. 

Iga Bolewska

- Część humanistyczna nie była aż tak trudna. Spodziewaliśmy się 
czegoś bardziej wymagającego, ale te testy miło nas zaskoczyły. Nie zmie-
nia to jednak faktu, że trzeba zacząć teraz intensywniej powtarzać. Po 
części humanistycznej wiemy, że przy powtórkach i nauce należy przy-
glądać się ilustracjom, porównywać, kojarzyć, łączyć z wydarzeniami. 
Myślę, że to dobra podpowiedź na kwietniowe egzaminy. Ja najbardziej 
czekam jednak za próbnym egzaminem z języka niemieckiego. Razem 
ze mną zdaje go 15 osób w szkole. Ciekawa jestem jak będzie wyglądał. 
W naszym gimnazjum od dłuższego czasu nauczyciele organizują dla 
nas zajęcia pozalekcyjne przygotowujące do egzaminów. Jeśli ktoś wy-
raża taką chęć, może chodzić na nie. Uważam, że takie zajęcia są bardzo 
przydatne. 

W 2012 roku nastąpi większa 
specjalizacja testów gimna-
zjalnych. Będzie też nowy 
sposób ich oceniania. Zmia-
ny niektórzy nazywają „małą 
maturą”. Egzaminy zapla-
nowano na 24-26 kwietnia. 
W Gimnazjum im. Ignacego 
Działyńskiego w Golubiu-Do-
brzyniu uczniowie od 14 do 16 
grudnia mogli sprawdzić swo-
ją wiedzę na próbnych egza-
minach gimnazjalnych.

      Golub-Dobrzyń

Testujemy nowe egzaminy 

Do wyboru są książeczki, za-
bawki, pluszaki i inne drobne ga-
dżety. Upominki, które tego dnia 
można otrzymać w �lii golubsko-
dobrzyńskiej biblioteki pochodzą 

z darów od czytelników i sponso-
rów. Akcja trwa do wyczerpania 
zgromadzonych przedmiotów.

Katarzyna 

Piotrowska

Każde dziecko, które dziś, w czwartek 22 grudnia, zgłosi się 
do Filii dla Dzieci i Młodzieży Miejskiej i Powiatowej Biblioteki 
Publicznej w Golubiu-Dobrzyniu przy ul. Sienkiewicza 6 i za-
śpiewa kolędę będzie mogło wybrać sobie prezent.

      Powiat

Zaśpiewaj kolędę, wybierz prezent

Julia Pokwicka jest uczennicą 
szóstej klasy Szkoły Podstawo-
wej im. Orła Białego w Golubiu-
Dobrzyniu. Interesuje się anime 
i mangą, a także grą na pianinie. 
Licznie zgromadzone w bibliote-
ce osoby mogły wysłuchać takich 
opowiadań, jak „Pusta księga", 
„W świecie marzeń" czy „Adwent 
to czekanie", w wykonaniu autorki, 
Cezarego Pokwickiego oraz Pauli-
ny Bieganowskiej.  Swoje opowia-
dania młoda artystka przerywała 
kolędami, które sama wykonywała 
na pianinie. Dla uczestników spo-
tkania przygotowano wiele cieka-
wych niespodzianek m.in. zbiór  
nieprezentowanych utworów z de-
dykacją autorki. Tegoroczny cykl 
promujący młode talenty zakoń-
czyło wspólne kolędowanie.

- Zachęcamy wszystkich, któ-
rzy tworzą „do szu�ady”, aby ze-
chcieli upublicznić swoje hobby 
wiążące się z kulturą – mówi Bar-
bara Wasiluk, dyrektor Miejskiej 

i Powiatowej Biblioteki Publicznej 
w Golubiu-Dobrzyniu. – Jako bi-
blioteka jesteśmy otwarci na różne 
propozycje nie tylko mieszkańców 
miasta, ale i ludzi w jakikolwiek 
sposób związanych z naszą małą 
ojczyzną. Poprzez „Galerię Mło-
dych" pokazujemy, że skutek od-
noszą nie tylko duże projekty, któ-
re realizujemy, ale także tego typu 
„małe kroki” promujące aktyw-
ność i umożliwiające uczestnictwo 
w kulturze.

- Jeszcze w miesiącach zimo-
wych, ale już w następnym roku, 
planujemy spotkanie z licealistą, 
którego pasją jest fotogra�a i ro-
bienie �lmów – dodaje Joanna 
Metel-Peplińska, pracownica Filii 
dla Dzieci i Młodzieży Miejskiej 
i Powiatowej Biblioteki Publicznej 
w Golubiu-Dobrzyniu. – Chcieli-
byśmy, aby biblioteka była miej-
scem na wyrażenie siebie. Warto 
pokazywać swoje pasje.

Katarzyna Piotrowska

13 grudnia w Filii dla Dzieci i Młodzieży Miejskiej i Po-
wiatowej Biblioteki Publicznej w Golubiu-Dobrzyniu odbyło 
się kolejne spotkanie w ramach cyklu „Galeria Młodych”. 
Swoje zdolności zarówno literackie jak i muzyczne zapre-
zentowała 12-letnia Julia Pokwicka. 

      Golub-Dobrzyń

Młode talenty
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W NASZYM POWIECIE
- 27 grudnia o godz. 18:00 w Ośrodku 
Chopinowskim w szafarni odbędzie 
się III Szafarski Wieczór Kolęd. Wy-
stąpi: Zespół Claritas.
- 31 grudnia od godz. 22.00 na 
Starówce Golubskiej odbędzie się 
wspólne witanie Nowego 2012 
Roku. Zabawa potrwa do godz. 1.00.  
W programie: występ DJ Sasha Popaz 
(w trakcie imprezy przeprowadzone 
zostaną konkursy dla mieszkańców); 
pokaz sztucznych ogni, życzenia no-
woroczne dla mieszkańców.

SZKOŁA RYCERSKA 
GOLUB-DOBRZYŃ
tel 56 683 24 66  
- nauka jazdy 30 min. – 35 zł
- jazda w ujeżdżalni 60 min. – 35 zł

PARK LINOWY TORUŃ
Barbarka, ul. Przysiecka 13
tel. 727 645 380 
Park czynny w grudniu w soboty i nie-
dzielę od godz. 10.00 do 15.00.
Bilet zwykły: 20 lub 25 zł, ulgowy: 15 
lub 20 zł.

BAJ POMORSKI TORUŃ
ul. Piernikarska 9
tel.: 56 652 20 29 wew. 35,36
- 4 stycznia 9.30, 11.00 ,,Przytulaki” 
12 zł
- 5 stycznia 12.00 ,,Makbet” 20zł 
- 7 stycznia 18.00 ,,Makbet” 25zł 

TEATR 
IM. WILAMA HORZYCY
Plac Teatralny 1 
tel. 56 622 50 21 
- 30 i 31 grudnia 19.00, „Ich czworo” 
Cena biletów: 30 zł i 100 zł

KLUB OD NOWA
ul. Gagarina 37a
tel. 56 611 22 66
- 31 grudnia godz. 20:00, SYLWE-
STER W OD NOWIE! Bilety: 60 zł 
z konsumpcją; 30 zł wejscie na im-
prezę.

PLANETARIUM TORUŃ
ul. Franciszkańska 15-21
tel. 56 622 60 66
CZWARTEK, 22 grudnia   
seanse astronomiczne   
14:00 Gwiazda Betlejemska  
15:15 Gwiazda Betlejemska   
sala Orbitarium   
wejścia: 9:45, 11:00, 12:15, 13:30, 
14:45   
PIĄTEK, 23 grudnia 
seanse astronomiczne   
11:30 Renifer Kometa (dla dzieci)   
sala Orbitarium   
wejścia: 12:15 
Informacje 
o organizowanych 
imprezach można 
przesyłać
e-mailem na adres: 
redakcja@wpr.info.pl

      Powiat

Grot świętował
W miniony weekend członkowie Drużyny Strzelecko-Jeździeckiej „Grot” świętowali piątą 
rocznicę rozpoczęcia działalności. Działają od jesieni 2006 roku. Są młodzieżową sekcją 
golubsko-dobrzyńskiego Klubu Strzeleckiego LOK „Strażak”. 

Uroczyste otwarcie wystawy 
prac Cecylii Szymańskiej nastąpiło 
w sobotę 17 grudnia w Miejsko-
Gminnym Ośrodku Kultury. Za-
prezentowane na wystawie prace to 
głównie obrazy wykonane pastela-
mi, ale także szkice czy oleje.

Jak zdradziła sama malarka jed-
nym z jej ulubionych motywów są 
kwiaty, które są bliskie chyba każdej 
kobiecie. Poza tym Cecylia Szymań-
ska maluje m.in. pejzaże, martwą 
naturę, kościoły, konie oraz portrety.

- Maluję od dawna. Zaczęłam 
jako młoda dziewczynka. Od pierw-
szego roku pracy byłam nauczyciel-
ką plastyki. Swoją pasję dzieliłam 
z domem, mężem i piątką dzieci. 
Bardzo lubię plenery malarskie, 
podczas których człowiek może po-
znać zupełnie nowe krajobrazy, lu-
dzi i budynki. Nawet jeśli jest się na 
plenerze w miejscu, w którym było 
się już wcześniej zawsze jest do od-

      Kowalewo Pomorskie

Obrazy z głębi duszy
Cecylia Szymańska i jej prace plastyczne były bohaterami 
sobotniego wernisażu w Kowalewie Pomorskim. Artystka 
mieszka w niedalekiej Dębowej Łące. Uczestniczy w wie-
lu plenerach malarskich, a zaprezentowane w Kowalewie 
Pomorskim obrazy są zaledwie ułamkiem jej dotychczaso-
wego dorobku.

krycia coś nowego - mówi Cecylia 
Szymańska.

Cecylia Szymańska urodziła się 
w Goryniu koło Wąbrzeźna. Jest ab-
solwentką Wydziału Sztuk Pięknych 
UMK  w Toruniu. Od 44 lat mieszka 
i tworzy w Dębowej Łące, a od 2002 
roku jest członkiem toruńskiej gru-
py artystycznej „Plener”.  

PW

Główna bohaterka wystawy odbiera 
kwiaty i gratulacje z rąk Barbary 

Niewidział

Podczas wystawy goście przy lampce wina podziwiali obrazy Cecylii Szymańskiej

Współczesny „Grot” to grupa 
miłośników strzelectwa sportowe-
go i jeździectwa. Tworzą ją dorośli 
i młodzież. Wśród nich znaleźć 
można studentów, licealistów 
i gimnazjalistów. Od kilku tygodni 
do wstąpienia do drużyny przy-
gotowuje się też grupa chłopców 
ze szkoły podstawowej. Wszyscy 
spotkali się w Tomkowie (gmina 
Wąpielsk), gdzie w ośrodku agro-
turystycznym świętowali pięciole-
cie działalności. 

„Grot” powstał w ramach 
golubsko-dobrzyńskiego Klubu 
Strzeleckiego Ligi Obrony Kraju 
„Strażak”. Od początku wystawia 
swoją reprezentację do udziału 
w lidze strzeleckiej, w której rywa-
lizują uczniowie gimnazjów z po-
wiatu golubsko-dobrzyńskiego. 
Od dwóch sezonów „Grot” wysta-
wia także reprezentację seniorów. 
Zawsze z sukcesami. Trenerem 
strzelectwa od początku działal-
ności jest Zbigniew Jakubowski.

„Grot” uczestniczy też w róż-
nych rajdach harcerskich. To 
eskapady związane z terenoznaw-
stwem i umiejętnościami sporto-
wo-obronnymi. Największą tego 
rodzaju imprezą jest „Rajd Koper-
nikański”, który organizowany jest 
każdego roku w lutym w Toruniu. 
Trenerem umiejętności skautow-
skich jest Szymon Wiśniewski. 
Dzięki jego pracy i wytrwałości 
członków drużyny, „Grot” co roku 
staje na podium wśród zwycięz-
ców rajdu (przez trzy lata wywal-
czył kolejno I, III i II miejsce). 
W ubiegłym roku wygrał też har-
cerski rajd „Duch” w Brodnicy.

W tym roku członkowie 
drużyny zaangażowali się także 
w przygotowanie rajdu dla innych 
drużyn. Wiosną zorganizowali 
rajd „Stowarzyszeni dla krajo-
znawstwa”. To impreza współor-
ganizowana przez Stowarzyszenie 
Świętego Huberta, Ligę Obrony 
Kraju i Związek Harcerstwa Pol-
skiego. W imprezie brali udział 
uczniowie ze szkół powiatu golub-
sko-dobrzyńskiego (Nowa Wieś, 
Zbójno, Gałczewo, Golub-Do-
brzyń, Kowalewo Pomorskie).

Od początku członkowie 
„Grotu” trenują jeździectwo. Zwią-
zani byli z różnymi ośrodkami jeź-
dziectwa, które działają w powie-
cie. Ich największym sukcesem jest 
udział w Sarmackich Potyczkach 
Wierzchem, które od dwóch lat 
odbywają się w Karbówku. Prze-
mysław Warlikowski (I miejsce) 
i Wojciech Pilarski (II miejsce) to 
czołowi jeźdźcy drużyny. W tym 
roku równie dobrze zaprezento-
wali się Aleksy Guzowski, Marty-
na Wilczyńska i Agata Buczek. 

Od października do wstąpie-
nia do „Grotu” przygotowuje się 
grupa czwarto- i szóstoklasistów. 
Uczestniczą w kolejnych zbiór-
kach, najczęściej w terenie. Je-
śli wytrwają, zostaną członkami  
LOK-u na początku przyszłego 
roku. Starsi koledzy stają się dla 
nich instruktorami.

W sobotę wszyscy spotkali się 
w Radzikach Dużych, skąd poma-
szerowali do Tomkowa. Tam sami 

rozpalili ognisko, przy którym pie-
kli kiełbaski. Kolejnym punktem 
programu był nocny marsz, spraw-
dzający predyspozycje młodych 
kandydatów do drużyny. Późnym 
wieczorem wszyscy uczestniczyli 
w polowej mszy świętej, która zo-
stała odprawiona w intencji Ojczy-
zny i „Grotu”. Później, po uroczy-
stej kolacji, wszyscy spotkali, aby 
powspominać minione pięć lat.

Dariusz Guzowski

Mszę świętą odprawiono przy figurze Matki Boskiej Skępskiej w Tomkowie

Marsz Radziki – Tomkowo

Starsza część drużyny
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Czas Bożego Narodzenia, to dni pełne pięknych, starych zwyczajów. Jest tradycja budo-
wania stajenki, by upamiętnić fakt, że Jezus narodził się w stajni. Msza zwana pasterką 
nawiązuje do nocnej wizyty pasterzy w noc Bożego Narodzenia. Jakie jeszcze świąteczne 
zwyczaje kultywujemy?

      Tradycje

Zwyczaje bożonarodzeniowe

Już przed świętami myślimy 
o kartkach z życzeniami, kupu-
jemy prezenty; w domach trwają 
wielkie przygotowania do wie-
czerzy wigilijnej. Pojawia się cho-
inka, ozdoby, świąteczne wypieki 
i prezenty - wszystko po to, aby 
podkreślić świąteczny charakter 
tego bożonarodzeniowego czasu. 
W Wigilię spotykamy się z rodziną 
przy stole, dzielimy się opłatkiem, 
składamy życzenia, śpiewamy ko-
lędy, by potem, o północy iść na 
pasterkę. Czasem jednak całkiem 
zwyczajnie zapominamy, co mają 
poszczególne zwyczaje oznaczać. 

Jednym ze zwyczajów naj-
bardziej kojarzących się nam ze 
świętami są choinki. Stawiamy je 
w domu i przystrajamy, a zapach 
sosny lub jodły nieodłącznie ko-
jarzy się ze świętami. Dziś jednak 
nawet w przybliżony sposób nie 
można określić, od kiedy igla-
ste drzewko stało się symbolem 
świąt. Wiadomo, że w wielu róż-
nych kręgach kulturowych i reli-
gijnych drzewo, zwłaszcza iglaste, 
jest symbolem życia, odradzania 
się i trwania. Czasem chciano dla 
świątecznego zwyczaju znaleźć 
nawet uzasadnienie biblijne. 

Z tradycją drzewka świątecz-
nego nieodłącznie były związane 

ozdoby. Im również nadawano 
głębszy sens. W XIX wieku za-
częto na szczycie jodły umiesz-
czać gwiazdę, która przypominała 
o gwieździe betlejemskiej. W za-
wieszanych jabłkach dopatrywa-
no się nawiązania do biblijnego 
owocu z raju, który skusił Adama 
i Ewę. W papierowych łańcuchach 
rozpoznawano zniewolenie grze-
chem. Oświetlenie choinkowe 
miało wskazywać na Chrystu-
sa, który przyszedł na świat jako 
„światło na oświecenie pogan”, 
a żywe, zielone drzewo jodłowe 
miałoby symbolizować Chrystu-
sa - źródło wszelkiego życia. We-
dług zwyczaju powinno się stroić 
swoje świąteczne drzewko dopiero 
w wieczór wigilijny. Aby jednak 
zapalić świeczki, trzeba poczekać 
na pojawienie się na niebie pierw-
szej gwiazdy.

Wigilia jest dniem poprzedza-
jącym Boże Narodzenie. Słowo to 
pochodzi od łacińskiego „vigilare”, 
co znaczy: czuwać, być czujnym. 
W Kościele od starożytności ob-
chodzono Wigilię, czyli czuwano, 
aby o północy godnie powitać na-
dejście dnia świątecznego. W Wi-
gilię Bożego Narodzenia groma-
dzimy się w gronie najbliższych, 
by oczekiwać przyjścia Jezusa. 

Polska tradycja nakazuje zasiąść 
do wieczerzy, gdy zabłyśnie pierw-
sza gwiazdka na niebie. Gwiazdka 
ta jest symbolem Gwiazdy Betle-
jemskiej. 

Zgodnie z obowiązującym 
obecnie prawem kościelnym nie 
ma w tym dniu obowiązku za-
chowania postu, jednak dawna 
tradycja każe powstrzymać się 
w tym dniu od potraw mięsnych. 
Na początku wieczerzy wigilijnej 
odczytuje się fragment Ewangelii 
mówiący o narodzeniu Jezusa ( Łk 
2, 1-20) i zaczyna wieczerzę mo-
dlitwą. Następnie wszyscy dzielą 
się opłatkiem i składają sobie wza-
jemnie życzenia. 

Były i są różne zwyczaje do-
tyczące liczby i zawartości potraw 
wigilijnych. Symbolem wigilijnym 
są potrawy z ryby, zwłaszcza kar-
pia. W starożytności ryba symboli-
zowała Jezusa. Zwyczajowo podaje 
się także barszcz z uszkami, potem 
grzyby z kapustą, ryby gotowane 
lub pieczone, kluski z makiem, 
kompot z suszonych owoców itd. 
Na ogół przygotowuje się 12 po-
traw. Przyjęło się pozostawienie 
wolnego nakrycia przy stole dla 
ewentualnego gościa lub też sym-
bolicznie dla Chrystusa. Zwyczaj 
wolnego miejsca przy stole wigi-
lijnym jest wyrazem serdecznej 
pamięci o naszych bliskich, którzy 
są nieobecni. W ten wieczór prosi 
się także tych, którzy są samotni 
i jest się gotowym w dom przyjąć 
niespodziewanego gościa. Na stole 
nakrytym białym obrusem - zwy-
czaj nakazuje położenie pod obrus 
sianka - (symbolizuje to narodze-
nie Jezusa w ubóstwie), płonąca 
świeca jest natomiast symbolem 
Chrystusa - Światłości świata.

Tradycyjnie spożywanie wie-
czerzy wigilijnej poprzedza dzie-
lenie się białym opłatkiem, czyli 
bardzo cienkim, przaśnym (nie-
kwaszonym) chlebem. Opłatek 
wigilijny jest dla chrześcijanina 

przede wszystkim nawiązaniem 
do potrzeby spożywania Chleba 
biblijnego, z którym utożsamił się 
sam Chrystus, czyli do odżywia-
nia się Eucharystycznym chlebem. 
Ten prosty, jakże ludzki zwyczaj, 
zawiera w sobie bardzo głęboką 
symbolikę. Współcześnie prakty-
kuje się też przesyłanie przełama-
nego opłatka w liście do najbliż-
szych, z którymi nie możemy się 
spotkać.

Dzisiaj nazwa „kolędy” ko-
jarzy się przede wszystkim z pie-
śniami o tematyce bożonarodze-
niowej, względnie odwiedzinami 
duszpasterskimi w tymże okresie 
odbywanymi we wszystkich para-
�ach polskich. Sama nazwa „ko-
lęda” jest pochodzenia i tradycji 
rzymskiej. Wyraz ten pochodzi 
od łacińskiego słowa „calendae” 
oznaczające pierwszy dzień mie-
siąca. 

Kolęda w Polsce oznacza 
przede wszystkim pieśń religij-
ną, związaną tematycznie z na-
rodzinami Chrystusa. Najstarsza 
polska kolęda „Zdrów bądź królu 
anielski” pochodzi z 1424 roku, 
choć sam termin kolęda utrwalił 
się dopiero w XVII w. W okresie 
tym powstawało wiele pastorałek 
i kolęd. Inne śpiewali zakonnicy, 
inne arystokracja, mieli też swo-
je kolędy kupcy i pozostałe stany. 
Niektóre kolędy autorskie znane 
są do dziś: „Przybieżeli do Betle-
jem pasterze” J. Żabczyca, „Bóg się 
rodzi” F. Karpińskiego, „Mizerna, 
cicha” T. Lenartowicza. Jednak ko-
lędy powstawały też dzięki twór-
com anonimowym. Tłumaczono 
je z łaciny czy z języków krajów 
sąsiedzkich. Liczba znanych i opi-
sanych kolęd osiąga liczbę ponad 
pół tysiąca.

W drugim dniu świąt Bożego 
Narodzenia, czyli we wspomnie-
nie św. Szczepana, rozpoczynał się 
okres „jasełek”. Nazwa „jasełka” 
wskazuje na tematykę tych przed-
stawień. Jasełka po staropolsku to 
po prostu żłób, rodzaj drabinek, 
które służą do podawania bydłu 
czy koniom siana. Stawia się je 
także w lasach, by podkarmiać 
zwierzynę łowną. W żłóbku został 
złożony Chrystus po swoim naro-
dzeniu. Zatem „jasełka” prezentują 
udramatyzowane, teatralne sceny 
na temat przyjścia Chrystusa Pana 
na świat. Początkowo miejscem 
widowisk był budynek kościelny, 

a dopiero później, gdy niektóre 
postaci teatralne, jak śmierć, pa-
sterze, czy diabły, zachowywały się 
coraz swawolniej, przedstawienia 
jasełkowe prezentowano w szo-
pach czy większych izbach. 

Kolędnicy – w tradycji pol-
skiej przebierańcy, którzy w okre-
sie bożonarodzeniowym chodzili 
po wsiach od domu do domu z ży-
czeniami pomyślności w Nowym 
Roku. Zwyczaj, zachowany jeszcze 
obecnie w niektórych regionach 
obchodzony był od Wigilii do 
Trzech Króli, a zdarzało się, że do-
datkowo w zapusty i ostatki.

Grupa kolędnicza nosiła 
maszkary, którymi dla żartu stra-
szono widzów. Najbardziej popu-
larną był turoń, osadzony na kiju, 
z ruchomą, kłapiącą paszczą. Ten 
rodzaj kolędowania nosił nazwę 
chodzenia z Turoniem. Zamiast 
Turonia wodzono niedźwiedzia, 
kozę, konia, koguta. Maszkary te 
mają swoje źródła w przedchrze-
ścijańskich praktykach zaklinania 
urodzaju na Słowiańszczyźnie. 
Popularne również były pochody 
z gwiazdą, wykonaną z koloro-
wego papieru, podświetloną od 
środka, przymocowaną ruchomo 
do drzewca. Kolędnik ją trzyma-
jący nazywany był gwiazdorem 
lub gwiaździchem. Charaktery-
stycznymi postaciami w grupach 
kolędniczych byli: pasterze, Trzej 
Królowie, Dziad, Baba (za posta-
cie kobiece przebierali się również 
chłopcy), Żyd, Cyganka, muzykan-
ci. Życzenia składano wierszem 
albo kolędą, płatano przy tym �gle, 
recytowano zabawne rymowanki, 
całemu widowisku towarzyszyła 
atmosfera ogólnej wesołości.

Chodzili też szopkarze z szop-
ką i kukiełkami, odgrywający 

przedstawienia o narodzinach 
Jezusa w Betlejem, jak również 
Herody, zespoły odgrywające je 
„na żywo”. W biblijną opowieść 
przyjścia Jezusa na świat wplatano 
ludowe wątki i tradycje. W zamian 
za życzenia, przyjmowane jako 
pomyślna wróżba urodzaju i po-
wodzenia, gospodarze obdarowy-
wali przebierańców świątecznymi 
smakołykami lub wykupywali 
się drobnymi datkami. Obchód 
kolędniczy był wyczekiwanym 
wydarzeniem, pominięcie domu 
uważane było za zły znak.

oprac. Katarzyna Piotrowska
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Czy wyobrażamy sobie świąteczny stół bez dekoracji? Dla 
naszych czytelniczek, wspólnie z artystką Małgorzatą Gó-
recką przygotowaliśmy niespodziankę – instrukcję jak krok 
po kroku przygotować samodzielnie świąteczny stroik. 

      Dekoracje

Zrób to sama 

1. Potrzebne będą: wianek z siana, ze słomy lub kłączy winogrona skręconych 
sznurkiem, drut florystyczny, obcążki do cięcia drutu, nożyce, świerk, tuja,  

bukszpan.

2. Różne ozdoby np. bombki na drucie, jabłuszka, szyszki malowane na złoto, 
wstążka itp.

3. Tniemy drut na mniejsze kawałki i zginamy w pół.

4. Zgiętym drucikiem przypinamy do wianka gałązki świerku, tui, bukszpanu itp.

5. Kolejne gałązki wkładamy pod te już przypięte tak aby się 
nakładały. W ten sposób nie będzie widać podkładu.

6. Dopinamy gałązki aż zakryjemy cały podkład. 

7. Wpinamy przygotowane ozdoby 

8. Tniemy wstążkę na mniejsze kawałki. Składamy 
ją w pół. W ten sposób wyznaczamy środek. 

9. Z obu stron zakładamy do środka pętelki.

10. Marszczymy i związujemy drucikiem. 

11. Kokardkę  przypinamy drucikiem do stroika. 

12. Na kokardki przypinamy ozdoby. 

13. Gotowe. Stroik możemy uzupełnić świeczką.
Wykonanie Małgorzata Górecka

tekst i fot. Paulina Grochowalska
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      Tradycje 

Jak świętują inne kraje? 
Tradycja obchodów Świąt Bożego Narodzenia jest głęboko zakorzeniona nie tylko w naro-
dzie polskim. Na całym świecie katolicy świętują narodzenie Jezusa, ale w każdym kraju 
panują nieco odmienne zwyczaje. 

W Hiszpanii odpowiednikiem 
opłatka jest chałwa. Przed Bo-
żym Narodzeniem każda rodzina 
hiszpańska zaopatruje się w nową 
szopkę. Wigilijna wieczerza roz-
poczyna się po pasterce. Następ-
nie wszyscy wychodzą na ulice 
oświetlone tysiącami kolorowych 
żarówek, śpiewają kolędy, tańczą 
i bawią się do rana. Głównym 
hiszpańskim daniem jest pieczo-
na ryba oraz „ciasto Trzech Kró-
li”, w którym zapieka się drobne 
upominki. Prezenty rozdawane są  
6 stycznia w święto Trzech Króli, 
na pamiątkę darów, które Jezus 
otrzymał od mędrców ze Wscho-
du.

W Wielkiej Brytanii wigilijny 
posiłek zaczyna się w południe 
w ścisłym gronie rodzinnym. 
Obiad składa się z pieczonego 
indyka i „płonącego puddingu”. 
Wieczorem w Wigilię angielskie 
dzieci wywieszają swoje pończo-
chy za drzwi, by nazajutrz rano 
odnaleźć je wypełnione prezen-
tami. To tu narodził się zwyczaj 
pocałunków pod jemiołą wiszącą 
u su�tu. Taki pocałunek przynosi 
szczęście i spełnienie życzeń. War-
to dodać, że Londyn jest ojczyzną 
pierwszych kartek z życzeniami.

W Szwecji Święta Bożego 
Narodzenia rozpoczynają się 
w pierwszą niedzielę adwentu. 
Tradycyjna szwedzka uczta skła-
da się z iut�sk, czyli rozmoczo-
nej suszonej ryby o dość mdłym 
smaku. Potem podaje się galaretkę 
wieprzową, głowiznę i chleb, a na 
deser pierniczki. Nie stawia się 
wolnego nakrycia na stole, ale za 
to odwiedza się samotnych. Szwe-
dzi nie śpiewają kolęd, lecz tańczą 
wokół choinki.

W Niemczech podobnie jak 
w Polsce Boże Narodzenie obej-
muje trzy dni. W Wigilię w chrze-
ścijańskich rodzinach przed lub po 
uczestnictwie w Mszy Świętej za-
pala się świece na choince i wtedy 
rozpoczyna się „gwiazdka”. Śpie-
wa się lub słucha kolęd i człon-
kowie rodziny obdarowują się 
wzajemnie prezentami. Dzieciom 
opowiada się legendę mówiącą, iż 
prezenty przyniósł Święty Mikołaj 
lub Dzieciątko Jezus. Wiele ro-
dzin wynajmuje Mikołaja, za któ-
rego przebierają się np. studenci. 
W pierwszym i drugim dniu Świąt 
Bożego Narodzenia wielu ludzi 
udaje się do kościoła na świątecz-
ne msze. 25 i 26 grudnia są dniami 
świątecznymi wolnymi od pracy.

Greckie Boże Narodzenie 
jest uroczystym okresem. Gorący 
okres rozpoczyna się 6 grudnia 
w dniu Świętego Mikołaja, kiedy 
to wszyscy wymieniają się poda-
runkami i trwa aż do 6 stycznia 
- święta Trzech Króli. Na dzień 
przed Bożym Narodzeniem i No-
wym Rokiem dzieci śpiewają coś 
na wzór kolęd, chodząc od domu 
do domu. Te kolędy mają błogo-
sławić domostwa. Za śpiew dzieci 
często nagradzane są słodyczami 
i suszonymi owocami. Na prawie 
każdym stole można znaleźć tzw. 
Chleb Chrystusa. Jest to okrągły 
bochenek ozdobiony na szczycie 
krzyżem, wokół którego ludzie 
stawiają symbole z ciasta przed-
stawiające wszystko to, co oznacza 
długotrwałość. Jeśli biesiadnicy 
pochodzą z wyspy i są rybakami 
na ich stole zobaczyć można chleb 
z rybą. Choinki nie są powszech-
nie używane w Grecji, a prezenty 
są wręczane 1 stycznia. Obecnie 
w większych miastach można zo-
baczyć ulice przystrojone w lamp-
ki i dekoracje. Powoli zostaje też 
przejmowana zachodnia tradycja 
wysłania kart z życzeniami świą-
tecznymi do przyjaciół i rodziny.

We Francji świąteczną atmos-
ferę wyczuwa się już na kilka ty-
godni przed Bożym Narodzeniem. 
Wszystkich opanowuje gorączka 
zakupów. Właściciele sklepów 
prześcigają się w pomysłach de-
korowania wystaw. Ulice miast 
przystrojone są kolorowymi lamp-
kami i gwiazdkami. Święta Boże-
go Narodzenia pełnią we Francji 
bardzo ważną rolę. Są to święta 
rodzinne. Francuzi wręczają sobie 
ręcznie robione kartki świąteczne 
oraz kupują prezenty.  We Francji, 
w przeciwieństwie do Polski, nie 
ma Wigilii. Francuzi biorą udział 
we mszy, a 25 grudnia siadają do 
wspólnego obiadu. W ten dzień 
je się indyka nadziewanego kasz-
tanami i pije dużo szampana. We 
Francji dzieci wierzą, że to mały 
Jezus przynosi im prezenty, które 
w wigilijną noc wkłada do buci-
ków ustawionych przy kominku.

Boże Narodzenie w Czechach i na Słowacji jest bardziej podobne do 
tego obchodzonego  Polsce. Święta są tu czasem wzajemnych spotkań 
rodzinnych oraz dniem wolnym, w którym można się dobrze zabawić. 
Już kilka tygodni przed Bożym Narodzeniem, zarówno w Czechach, 
jak i na Słowacji, wystawy sklepowe przyciągają klientów specjalnymi 
promocjami i kolorowymi świecidełkami. Prawdziwy okres świąteczny 
rozpoczyna się jednak dopiero 24 grudnia. Ludzie wierzący przez cały 
ten dzień zachowują post, następnie składają sobie życzenia i obdaro-
wują się prezentami. W prawie każdym domu stoi choinka, wokół której 
gromadzą się domownicy zasiadający do wspólnej kolacji, gdy na niebie 
ukaże się pierwsza gwiazdka. Na stole nie może na przykład zabraknąć 
„vánočky” - tradycyjnego białego ciasta przypominającego wyglądem 
i smakiem polską słodką chałkę z bakaliami. Pierwszą spożywane są, 
podobnie jak w Polsce, opłatki. Następnie na stół wędruje zupa grzy-
bowa oraz obowiązkowo ryba, a najlepszą oczywiście jest karp. Na Sło-
wacji, a przede wszystkim w okolicach Bratysławy, w miejsce zupy grzy-
bowej często podawany jest kapuśniak. Czesi i Słowacy przywiązują też 
ogromną wagę do suszonych owoców oraz jabłek, które służą nie tylko 
do jedzenia, ale także do świątecznych wróżb. W okresie bożonarodze-
niowym nasi południowi sąsiedzi śpiewają oczywiście również kolędy, 
a ludzie nawiedzają kościoły, które w Czechach w ciągu roku świecą 
pustkami.

Włosi wysyłają wiele kartek 
z życzeniami do rodziny i przyja-
ciół. 8 grudnia ubiera się choinkę 
oraz budowane są żłobki w kościo-
łach. 24 grudnia obchodzona jest 
Wigilia - uroczysta kolacja, pod-
czas której jedzone są typowe wło-
skie ciasta - penettone i pandoro, 
a także nugat, migdały i orzechy 
laskowe.

W Danii na Wigilię podaje się 
słodki ryż z cynamonem i pieczo-
ną gęś z jabłkami. Tradycyjnym 
daniem jest budyń z ryżem, w któ-
rym gospodyni ukrywa migdał. 
Kto go znajdzie, ten dostaje świn-
kę z marcepanu, która zapewnia 
szczęście przez cały rok.

W Meksyku już 15 grudnia 
wiesza się pod su�tem piniatę - gli-
niane naczynie wypełnione słody-
czami. Pod nią gromadzą się dzieci. 
Jedno z nich rozbija piniatę kijem, 
co rozpoczyna wyścig w zbieraniu 
słodyczy. Głównym daniem wigi-
lijnym jest wędzony dorsz z papry-
ką i oliwą oraz małymi grzankami. 
Podaje się również pieczonego in-
dyka, owoce, słodycze.

Święta Bożego Narodzenia w Stanach Zjednoczonych – to raczej 
święto jednego dnia, gdyż tradycyjna amerykańska rodzina nie obcho-
dzi Wigilii, a 26 grudnia jest normalnym dniem pracy. Nie umniejsza to 
jednak roli, jaką Boże Narodzenie pełni w kulturze USA. Każda amery-
kańska rodzina pieczołowicie i z dużym wyprzedzeniem przygotowuje 
się na ich nadejście. Ulice i domy przystrajane są tysiącem migocących 
światełek i lampek.

oprac. Katarzyna Piotrowska
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      Tradycje

Dawniej i dziś
Święta Bożego Narodzenia to czas niezwykły, spędzany 
w gronie najbliższych. Jest to prawdziwe rodzinne święto.

      Opinie

Warto po polsku!
Każdy z nas jak może stara się, aby Święta Bożego Narodzenia były czasem, który dobrze 
zapamiętamy. Jeśli nie na całe życie, to przynajmniej przez długi czas… Potrzebna jest 
nam chwila wyjątkowa, która będzie oderwana od szarej codzienności. Często więc sta-
wiamy sobie pytanie, co zrobić, aby nasze święta spełniały powyższe kryteria. Szukamy 
coraz to nowocześniejszych i bardzie frywolnych „atrakcji” świątecznych. Ale czy nie wy-
starczyłoby sięgnąć do naszej bogatej tradycji obchodzenia Świąt Bożego Narodzenia po 
polsku?

Wśród nawału informacji i cie-
kawostek dzisiejszego świata po-
szukujemy tego, co będzie inne… 
indywidualne… wyjątkowe…, ale 
czasem gubimy się w tym natłoku 
informacji i po prostu nie wiemy, 
co robić, a odpowiedź może być 
bardzo prosta. 

Piękna polska tradycja spę-
dzania wieczoru wigilijnego już od 
dawien dawna rozpoczynała się od 
wypatrywania pierwszej gwiazdki 
na niebie – wzorem Trzech Kró-
lów zmierzających na miejsce na-
rodzin Mesjasza – co było zabawą 
dla całej rodziny, od najstarszego 
do najmłodszego. Kiedy już zabły-
snęło pierwsze światełko w ciem-
ną noc, ojciec rodziny odczytywał 
fragment Ewangelii, aby nadać tej 
chwili sens wzniosły, zaś po tym 
domownicy zaczynali łamać się 
opłatkiem i składać sobie życzenia. 
A to przecież nie jest wyrazem co-

dzienności, a raczej wyjątkowości 
obchodzonego święta. 

Po wspólnym posiłku, które-
mu towarzyszyła radosna atmos-
fera, wszyscy domownicy łączyli 
się w jeden głos wysławiający Boga 
za to, że zechciał urodzić się tam, 
gdzie nikt się Go nie spodziewał… 

Czyż ta tradycja nie jest pięk-
na? Czyż nie wprowadza wyjąt-
kowego charakteru świąt, którym 
towarzyszy radość i śpiew? Niestety 
bardzo często możemy się złapać 
na tym, że zamiast odnieść się do 

      Sonda

Musi być śnieg!
Większość tradycji bożonarodzeniowych w każdym domu 
obchodzonych jest tak samo.  Każda rodzina jednak nieco 
inaczej spędza ten świąteczny czas. Licealiści z „Wazów-
ny” wypowiadają się na temat, jak u nich wygląda wigilij-
na kolacja i co w tym dniu lubią najbardziej?

- Do wigilijnej kolacji za-
siadamy około godziny osiem-
nastej – mówi Marta Ługiewicz. 
– staramy się, by na stole było 
12 potraw, lecz nie zawsze się to 
udaje. Tradycjąjest karp, który 
musi być podany w każde święta. 
Często przy kolacji słuchamy ko-
lęd. W święta najważniejszy jest 
zimowy nastrój. Dla mnie w wi-
gilię musi być śnieg, bo bez niego 
nie czuć Bożego Narodzenia.  

- Do wigilii siadamy o go-
dzinie szesnastej – mówi Krzysiu 
Skarbek. – Przy stole spotyka się 
cała rodzina. Najpierw dzielimy 
się opłatkiem i składamy życze-
nia, a następnie zasiadamy do 
wigilijnej kolacji. Po zjedzeniu 
przychodzi czas na rozpakowy-
wanie prezentów, leżących pod 
choinką.  Później wszyscy do-
mownicy idą na kolację wigilij-
ną do mojej babci, u której jemy 
przygotowane przez nią smako-
łyki. Następnie oglądamy pre-
zenty, które zostawił dla nas tam 
Mikołaj.

- Wraz z rodziną zasiadam 
do stołu wigilijnego około go-
dziny 17.30 – mówi Monika Szy-
mańska. – Przed tym dzielimy się 
opłatkiem i składamy sobie ży-
czenia. Mama podaje zupę grzy-
bową, która jest naszą tradycyjną 
zupą wigilijną. Co roku bowiem 
była ona na stole w domu rodzin-
nym mojej mamy. Ze wszystkich 
smakołyków najbardziej lubię 
rybę po grecku i pierogi z kapu-
stą i grzybami. Oprócz tego na 
stole pojawia się ryba w occie, 
sałatka z pieczarkami i ryżem, 
paszteciki, krokiety czy śledzie. 
Po kolacji przychodzi czas na 
zjedzenie słodkich smakołyków. 
Przeważnie jest to makowiec, 
sernik i ciasto ze słonecznikiem. 
Najbardziej w świętach podoba 
mi się fakt, że jest to czas wolny 
od obowiązków. Ale nie czuję już 
tej magii, która towarzyszyła mi 
jeszcze kilka lat temu.

zebrała  
Agnieszka Jabłońska

Do wieczerzy wigilijnej siada-
no po zapadnięciu zmroku. Czeka-
no, aż pojawi się na niebie pierwsza 
gwiazdka. Dopiero wtedy zaczyna-
no świętowanie. Wierzono, że o pół-
nocy zwierzęta rozmawiają ludzkim 
głosem. Rzadko kto jednak odważył 
się to sprawdzić. Podsłuchanie takiej 
rozmowy wróżyło nieszczęście. Na 
stole obowiązkowo znajdowało się 
dwanaście postnych potraw. O pół-
nocy wszyscy zbierali się w kościele 
na pasterce. 

Dawniej wigilia była postną bie-
siadą, związaną z duchami przodków. 
Puste miejsce przy stole pozostawia-
ne było właśnie dla nich. Domowni-
cy dokładali wszelkich starań, by nie 
urazić przybyłej duszy. Wierzono, że 
ma ona wpływ na zdrowie i dostatek 
w rodzinie. Domownicy poruszali 
się ostrożnie, by nie przeszkadzać 
duchom. Nie zjadali także potraw 
do końca, by starczyło dla zmarłych. 
Przy siadaniu do stołu dmuchano na 
niego, z uwagi na możliwość przyby-
cia dusz. Stół wigilijny nie był sprzą-
tany. Wszystko zostawało do dnia 
następnego, by przybyli zmarli mieli 
co zjeść.

Nie wolno było odchodzić od 
stołu, póki wszyscy nie zjedli. Wie-

rzono, że przyniesie to rodzinie 
zdrowie i dostatek. Następnie szło się 
z opłatkiem do stajni czy obory, by 
podzielić się nim ze zwierzętami. 

Kolędy, towarzyszące domow-
nikom przy kolacji, śpiewane były 
na cześć narodzin Jezusa. Najstarszą 
polską kolędą jest „Zdrów bądź kró-
lu anielski”, która pochodzi z około 
1420 roku. 

Wierzono także, że woda 
w studniach zmienia się w miód lub 
wino, a w rzekach płynie złoto lub 
srebro. Według legend wszystkie te 
cuda mogły być widziane wyłącznie 
przez ludzi bez grzechu.

25 i 26 grudnia 
Dzień Bożego Narodzenia 

rozpoczynany był porannym na-
bożeństwem w kościele. Należało 
powstrzymywać się od sprzątania, 
rąbania drewna, rozniecania ognia, 
a nawet przeglądania się w lustrze 
czy zdrzemnięcia się w ciągu dnia. 
W pierwszy dzień świąt nie urzą-
dzano żadnych zabaw ani wesel. Nie 
przyjmowano żadnych gości spoza 
najbliższej rodziny.

W drugi dzień świąt święciło się 
podczas Mszy zboże, na pamiątkę 
ukamieniowanego św. Szczepana. 
Następnie garść poświęconego ziar-

na dodawało się do reszty zbóż. Po-
zostałym ziarnem obsypywano księ-
dza, kawalerowie obsypywali panny, 
a domownicy sąsiadów i znajomych. 
26 grudnia otwierał czas zabaw i ob-
chodów kolędniczych, trwających 
do 2 lutego. 

Dekoracja domu
Najbardziej znanymi elementa-

mi wystroju były snopy zboża, siana 
i ziarno. Na wsi w czterech kątach 
pokoju stawiano snopy siana. Siano 
kładło się także pod obrus. Na stół 
sypano ziarno. 

Zielona gałąź oznaczała symbol 
życia, zdrowia i dostatku. Przybijano 
ją więc na drzwi domów, strojono 
nią obrazy i stoły wigilijne.

Charakterystycznym elemen-
tem wystroju wigilijnego stołu były 
ozdoby z opłatka. Były one różno-
kolorowe i przybierały różne kształ-
ty. Najbardziej popularne były kule, 
półkule i bryły. Były one symbolem 
ochrony od chorób, miały zapewnić 
szczęście i miłość. 

Choinka to tradycja, która do-
tarła do nas z Niemiec na przełomie 
XIX i XX wieku. Wieszano na niej 
jedynie jabłka, orzechy, pierniki, cu-
kierki i świeczki. Z czasem ozdoby 
zaczęto produkować własnoręcznie 
z wydmuszek, słomy czy papieru. 
Charakterystyczne motywy na cho-
ince to  aniołki, ptaszki, dzbanuszki 
i pajączki. 

Święta dziś
W dzisiejszych czasach rzad-

ko kto zostawia wolny talerz przy 
stole czy wkłada sianko pod obrus. 
A jest to przecież symbol miejsca 

narodzin Jezusa. Mało kto wierzy 
także w zwierzęta mówiące ludzkim 
głosem. O zmarłych duszach, jedzą-
cych wigilijną kolację prawie nikt nie 
słyszał. 25 i 26 grudnia to dni zaba-
wy i radości, w których odwiedzić 
można najbliższych, by odstresować 
się i zapomnieć o codziennych obo-
wiązkach. Nikt nie obawia się złych 
mocy, które wpłyną na jego życie, bo 
spojrzał on w lusterko.

Wiele tradycji zostało jednak 
w polskich domach do dziś. Nieod-
łącznym elementem jest choinka. 
Częściej jednak są to sztuczne drzew-
ka kupowane w sklepach. Są one 
tańsze, bardziej dostępne i wygod-
niejsze. Rzadko kiedy wiszą na niej 
ozdoby z papieru czy bibuły. Bombki 
kupuje się w sklepie, w zależności od 
panującej w danym roku świątecznej 
mody.  Dzieci z utęsknieniem 
czekają na pierwszą gwiazdkę, gdyż 
oznacza ona uroczyste rozpoczęcie 
kolacji wigilijnej. Nadal ludzie dzielą 
się ze sobą opłatkiem, czemu towa-
rzyszy składanie życzeń. 

Kolędy znane są wszystkim do 
dziś. W sklepach kupić można wiele 
świątecznych płyt, na których na-
grane są najbardziej znane polskie 
kolędy, śpiewane często przez cele-
brytów. Ważnym elementem świąt 
są prezenty, które wręczane są przez 
świętego Mikołaja. 

Często ludzie uczestniczą w pa-
sterce. Jest to Msza święta odprawia-
na o północy z 24 na 25 grudnia. 
Symbolizuje czuwanie pasterzy przy 
żłóbku Jezusa. 

- W wigilię spotykamy się 
u mnie albo u mojej siostry – mówi 
Ula Radoń, licealistka z „Wazówny”. 
– Cała rodzina dzieli się między sobą 
obowiązkami. Na stole zawsze jest 12 
postnych potraw. Najpierw dzielimy 
się opłatkiem, składamy sobie życze-
nia i zasiadamy do wigilijnej kolacji. 
Następnie idziemy do salonu, w któ-
rym stoi choinka. Każdy ogląda pre-
zenty, które dostał. Na samym końcu 
pijemy kawę, jemy ciasto, a później 
idziemy na pasterkę.

Agnieszka Jabłońska

piękna tradycji, próbujemy coś „na 
siłę” zmieniać… co z kolei bardzo 
często kończy się �askiem. 

Spójrzmy na Święta jako na 
wyjątkowe wydarzenie, które jest 
tylko raz w roku i spróbujmy wy-
korzystać cały ich radosny poten-
cjał, będąc blisko Boga i człowieka. 
W końcu niewiele mamy czasu na 
radość w życiu codziennym, a do-
brze przeżyte święta potra�ą na-
pełnić nas pozytywnymi siłami na 
nawet najtrudniejsze wyzwania.     

Ks. Mateusz Wróblewski  
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      Kowalewo Pomorskie

Seniorzy na opłatku
15 grudnia opłatkiem podzielili się członkowie Związku Emerytów, Rencistów i Inwalidów 
w Kowalewie Pomorskim.

Spotkanie opłatkowe otworzył 
koncert kolęd w wykonaniu chóru 
seniorów Retro. Następnie głos za-
brał burmistrz Andrzej Grabowski, 
który życzył zgromadzonym rado-
snych świąt oraz zdrowia i tego, by 
spotkać się w niezmienionym gro-
nie na przyszłorocznym spotkaniu 
opłatkowym.

- Życzę, by nowo narodzony 
Chrystus wskazał Wam drogę nie 
tylko do Betlejem, ale i do drugie-
go człowieka - mówił w czasie bło-
gosławienia opłatków ks. Marek 
Wysocki.

Po złożeniu sobie świątecz-
no-noworocznych życzeń i łama-
niu się opłatkiem zarząd Związku 
wręczył najbardziej potrzebują-
cym seniorom paczki świąteczne, 
w których znalazły się słodycze 
i inne artykuły spożywcze.

Kolejnym wigilijnym spotka-
niem w Kowalewie Pomorskim 
będzie wigilia dla osób samotnych, 
którą zaplanowano 24 grudnia.

  
tekst i fot. PW

Ks, Wysocki w czasie święcenia opłatków

Chór Retro wystąpił ze swoim świątecznym repertuarem

Kult św. Łucji wywodzi się  
z jej rodzinnych Włoch. Do Szwe-
cji przybył z Niemiec. Święta Łu-
cja, która nie chcąc porzucić swo-
jej wiary, pozbawiła się oczu, stała 
się patronką dnia uchodzącego za 
najkrótszy dzień w roku. 13 grud-
nia wyznaczał też początek ad-
wentu, w związku z którym jeszcze 
przed nastaniem świtu zasiadano 
po raz ostatni przed świętami Bo-
żego Narodzenia za suto zastawio-
nym stołem. 

We Włoszech i Szwecji tego 
dnia, w czasie posiłku najstarsza 
córka w rodzinie zostaje „Świętą 
Łucją". Jest ona ubrana na biało, 
chodzi w wianku z zapalonymi 
świecami. W Italii śpiewa trady-
cyjną włoską piosenkę „Santa Lu-
cia". Córka podaje rodzicom kawę, 
czerwone grzane wino, a w Szwe-
cji specjalne na tę okazję przygo-
towywane, ciastka z rodzynkami  
i szafranem. 

W Polsce w Dzień świętej 
Łucji zwyczajowo rozpoczynano 
przygotowania do świąt. Według 
wierzeń ludowych, nieprzestrzega-
nie tego terminu mogłoby wywo-
łać niezgodę w rodzinie. Tradycje 
te szczególnie silne były u górali 
podhalańskich. Uważali oni, że od 
Łucji na wschodzie przestaje uby-

wać dnia.
Dawniej w kraju nad Wi-

słą Dzień świętej Łucji był porą 
graniczną, sprzyjającą czarom  
i mocom nieczystym. Dlatego oka-
dzano tego dnia dom i obejście, 
pieczono placki z zielem, które 
podawano zwierzętom, aby cza-
rownice i guślarze podczas długiej 
nocy nie mogli wyrządzać szkód. 

Tego dnia sporządzano rów-
nież przepowiadano również po-
godę na cały następny rok. Każdy 
z dwunastu dni, jakie pozostały do 
świąt, przynosił pogodę dla ko-
lejnych miesięcy nadchodzącego 
roku.

oprac. Szymon Wiśniewski

      Tradycja

Nieznane święto
13 grudnia w Polsce kojarzony jest przede wszystkim z wprowadzeniem tego dnia 1981 
roku stanu wojennego. W sąsiedniej Szwecji oraz we Włoszech 13 grudnia obchodzony 
jest Dzień św. Łucji. Tradycja ta znana jest też części Polaków.

Święta Łucja

Łucja pochodziła z bogatej rzymskiej rodziny z Syrakuz. Po 
wczesnej śmierci ojca wychowywana przez matkę, Eutychię. Już 
w dzieciństwie złożyła w tajemnicy śluby czystości. Modląc się do 
świętej Agaty wyprosiła uzdrowienie ciężko chorej matki. Kilka 
lat później, kiedy matka zaaranżowała małżeństwo Łucji z mło-
dzieńcem tego samego stanu, ta odmówiła. 

Odtrącony zalotnik zemścił się, donosząc władzom, że dziew-
czyna jest chrześcijanką. Zaaresztowana i torturowana Łucja od-
mówiła porzucenia swej wiary. Mocą wyroku miała być zamknię-
ta w domu publicznym i zmuszona do prostytucji. Wtedy, by się 
oszpecić wydłubała sobie oczy. Została ścięta mając 23 lata, w 304 
roku. 

R E K L A M A

Św. Łucja
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      Golub-Dobrzyń 

Świąteczna atmosfera
W Przedszkolu Publicznym 
nr 2 im. Marii Konopnic-
kiej w Golubiu-Dobrzyniu 
14 grudnia wszystkie malu-
chy odwiedził Mikołaj. Były 
prezenty, konkursy, zagadki  
i zabawy.

Już od samego rana przed-
szkolaki nasłuchiwały, czy nie sły-
chać dźwięku dzwonka Mikołaja. 
Pomimo braku białego puchu, jak 
co roku św. Mikołaj w asyście po-
mocnika przybył do Przedszkola 
Publicznego w Golubiu-Dobrzy-
niu. Na jego wizytę dzieci cierpli-
wie czekały. Wcześniej nauczyły 
się wielu piosenek i wierszy, które  
specjalnie dla niego przygotowały. 
Spotkanie z Mikołajem było dla 
dzieci dużym przeżyciem.  Dzieci 
powitały gościa piosenką. Na ko-
niec po zapewnieniach, że będą 
się starały zachowywać grzecznie 
w domu i w przedszkolu, Mikołaj 
obdarował je prezentami.

Wcześniej wszystkie dzieci 
z przedszkola wspólnie tańcząc 
i śpiewając wesoło się bawiły.  
Dzień wypełniały zabawy w gru-
pach, konkursy i zagadki. Malu-
chom towarzyszyli w tym artyści 
z teatru z Białegostoku.

- Co roku staramy się z naszy-
mi przedszkolakami odpowied-
nio przygotować się do atmosfery 
świat Bożego Narodzenia – mówi 
Elżbieta Błaszkiewicz, dyrektor 
Przedszkola Publicznego nr 2 im. 
Marii Konopnickiej w Golubiu-
Dobrzyniu. - W zajęcia wpro-
wadzamy świąteczną tematykę. 
Zawsze pojawia się także postać 
świętego Mikołaja.

Katarzyna 

Piotrowska

      Golub-Dobrzyń

Przygarnij psa
W miejskim przytulisku dla psów przebywa kilkanaście 
czworonogów. Zachęcamy do zaopiekowania się jakimkol-
wiek psem. Osoby pragnące przygarnąć zwierzę proszo-
ne są o kontakt z wolontariuszami pod numerem telefonu  
516 134 918.  

Szyw

Czaki w przytulisku jest od kilkunastu 

dni. Trafił tu skrajnie wyczerpany.  
Niewątpliwie dużo przykrości spotkało 

go ze strony człowieka. Jednakże 
pomimo tych przeżyć jest pieskiem 

bardzo ufnym, szukającym bliskości z 
człowiekiem. Nie jest agresywny w sto-

sunku do ludzi oraz psów. Na spacery 
chodzi bardzo chętnie i nie szarpie się 

na smyczy. Czaki potrzebuje właścicie-
la, który nim się zaopiekuje  

i da mu poczucie bezpieczeństwa. 

Lolek w przytulisku przebywa od 

września. To pies w typie sznaucera 
miniaturki. Jest wesołym pieskiem 

bardzo skorym do zabawy i pieszczot. 
Lolek bardzo długo wałęsał się po mie-
ście, dlatego też potrzebuje właściciela, 

który nim się zaopiekuje i okaże mu 
serce. 

Dambo do przytuliska trafił 5 grudnia. 
Jest wychudzony, ale pomału nabiera 

masy ciała. Dambo przez tak krótki 
czas jaki jest w przytulisku, dał się 

poznać jako wesoły i towarzyski piesek. 
Nie zaczepia innych psów. Jest  

„przylepą” domagającą się pieszczot. 

O G Ł O S Z E N I E   P Ł A T N E
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      ARiMR

Dopłaty w toku
1 grudnia z Agencji Restrukturyzacji i Modernizacji Rol-

nictwa na konta rolników zaczęły spływać pierwsze kwo-
ty dopłat bezpośrednich. O pieniądze ubiega się 1,36 mln 
rolników.

Na początek ARiMR przekaże 
w ramach dopłat bezpośrednich 
ponad 2,7 miliarda złotych, które 
tra� do około 400 tys. rolników.

W Polsce złożono najwię-
cej wniosków o dopłaty  spośród 
wszystkich krajów Unii Europej-
skiej. W sumie ARiMR na same 
jednolite płatności obszarowe 
przeznaczyła w tym roku prawie 
10 mln złotych (710,57 zł/ha).

Według stanu na 5 grudnia, 
ARiMR wypłaciła również 886 
mln złotych rolnikom, którzy 
ubiegali się o dopłaty ONW. Obec-
nie dopłaty otrzymało 540 tys. rol-
ników. Na swoje pieniądze czeka 

jeszcze 160 tys. osób.
Dopłaty są jednym z �larów 

Wspólnej Polityki Rolnej Unii 
Europejskiej. Ich wprowadzenie 
miało prowadzić np. do zrekom-
pensowania rolnikom wysokich 
nakładów ponoszonych na zakup 
nawozów czy środków do ochrony 
roślin, niezbędnych do produkcji 
rolniczej. Gdyby nie takie wspar-
cie, ceny produktów rolnych były-
by zapewne znacznie wyższe niż są 
teraz, a europejskie rolnictwo nie 
byłoby w stanie konkurować swo-
imi produktami na światowych 
rynkach.  

(pw)

      Pogoda

Sucha jesień
Do 5 proc. – tyle powinny wynieść straty spowodowane na 
polach kujawsko-pomorskiego przez jesienną suszę. Przy-
najmniej takie szacunki ma Instytut Uprawy Nawożenia  
i Gleboznawstwa w Puławach. Najbardziej na suszę narze-
kać mogą rolnicy z Polski południowo-wschodniej. Tu stra-
ty szacuje się na ok. 10 proc., a w wielu studniach zabrakło 
już wody.

Tak w skali kraju wygląda bilans wodny tej jesieni

IUNiG podsumował dane do-
tyczące wpływu pogody na uprawy 
rolne, otrzymane z 30 stacji na tere-
nie całego kraju. Wstępne szacun-
ki mówią, że spadek plonu będzie 
wynosił dla żyta 3 proc., dla psze-
nicy ozimej 2 proc., dla rzepaku 
nie powinno być spadku plonu. Od 
140 lat obserwacji meteorologicz-
nych w Puławach nigdy nie było 
tak niskich opadów jesienią. Opa-
dy  we wrześniu wynosiły zaledwie 
10 proc. normy, w październiku - 
50 proc. normy, a w listopadzie 1 
proc. normy. W sumie w ciągu tych 
trzech miesięcy opady wynosiły 22 

proc. normy. Poprzednio podobnie 
niskie opady (31 mm) zanotowano 
w 1959 roku.

 Niski poziom opadów wpłynął 
na stan wód gruntowych. 4 grudnia 
około 4750 gospodarstw domo-
wych, zasilanych z przydomowych 
studni, pozbawionych było wody 
(województwo małopolskie - około 
3100 gospodarstw, podkarpackie 
- około 1600 gospodarstw, śląskie 
- około 50 gospodarstw). Lokalne 
władze uruchomiły punkty wyda-
wania wody, którą straż pożarna 
dostarcza mieszkańcom.

(pw)

     Dopłaty

To już ostatni dzwonek!
Już tylko do 31 grudnia plantatorzy buraka cukrowego mogą zgłaszać swoje wnioski  
o pomoc do Agencji Rynku Rolnego. Wypłaca ona rekompensatę części kosztów zakupu 
nowych maszyn i urządzeń do produkcji rolnej.

Wnioski o wypłatę mogą składać 
ci, którzy zakupili nowe maszyny lub 
urządzenia zgodnie z zawartą umo-
wą o przyznanie i wypłatę pomocy 
w ramach działania „Modernizacja 
gospodarstw rolnych” Krajowego 
Programu Restrukturyzacji.

Formularze wniosków są do-
stępne na stronie internetowej ARR 
www.arr.gov.pl i w oddziałach tere-
nowych ARR.

Aby uzyskać więcej informacji, 
wystarczy zadzwonić do bydgoskie-
go oddziału agencji (52) 584-92-92.

(pw)

Usługi te mają na celu dosto-
sowanie gospodarstwa rolnego do 
zasady wzajemnej zgodności (cross-
compliance) tj. w zakresie gospodar-
ki gruntami, ochrony środowiska, 
zdrowia publicznego, dobrostanu 
i zdrowia zwierząt i zdrowotności 
roślin. Służyć mają też zwiększeniu 
konkurencyjności i dochodowo-
ści gospodarstw rolnych i leśnych, 
wspieraniu restrukturyzacji, rozwo-
ju i innowacji w gospodarstwach, 
poprawić bezpieczeństwo pracy 
i ochronę środowiska naturalnego. 

Wprowadzenie sytemu do-
radztwa rolniczego dla rolników 
i posiadaczy lasów jest niezbędne  
w celu usprawnienia zrównoważo-
nego zarządzania gospodarstwami, 
w tym przestrzegania zasad wzajem-
nej zgodności (cross-compliance).  
Dostosowanie gospodarstw do wy-
mogów Unii Europejskiej będzie 
procesem trudnym  i kosztownym  
dla większości rolników i posiada-
czy lasów, będą oni mogli uzyskać 
wsparcie �nansowe na korzystanie 
z usług doradczych w ramach po-
wyższego działania. 

Zwiększenie konkurencyjności 
i dochodowości gospodarstw rol-
nych i leśnych nie jest możliwe bez 

przestrzegania zasady wzajemnej 
zgodności (cross-compliance), gdzie 
zapisane są wymogi odnośnie gospo-
darki gruntami, ochrony środowi-
ska, zdrowia publicznego, zdrowot-
ności roślin, dobrostanu i zdrowia 
zwierząt, a także spełnienia norm 
dotyczących bezpieczeństwa pracy 
opartych na prawodawstwie wspól-
notowym. Gospodarstwo nie speł-
niające tych wymogów będzie miało 
obniżoną pomoc, a nawet może być 
całkowicie pozbawione środków  
w ramach wsparcia bezpośredniego 
i płatności towarzyszących. Pierw-
szym elementem jakiejkolwiek 
restrukturyzacji gospodarstwa po-
winna być ocena, czy spełnia ono 
wymogi cross-compliance. Nie jest 
to możliwe bez sprawnego systemu 
doradztwa rolniczego. W ramach 
działania zakłada się zapewnienie 
dostępu do usług z zakresu doradz-
twa rolniczego i leśnego rolnikom 
otrzymującym płatności bezpośred-
nie oraz posiadaczom lasu. Katalog 
usług doradczych wraz ze zryczałto-
wanymi, jednolitymi w kraju, staw-
kami za ich świadczenie, zostaną 
określone przez Ministra Rolnictwa 
i Rozwoju Wsi. Usługi doradcze będą 
przede wszystkim uwzględniać do-

      ARiMR

Są pieniądze na strategie
Do końca roku można składać wnioski do ARIMR na dofinansowanie korzystania z usług 
doradczych przez rolników i posiadaczy lasów.

radztwo w zakresie obowiązkowych 
wymogów gospodarowania oraz za-
sady dobrej kultury rolnej zgodnej 
z ochroną środowiska naturalnego, 
bezpieczeństwa pracy i gospodarki 
leśnej. Bene�cjenci będą mogli wy-
stępować o refundację części kosz-
tów usług doradczych określonych 
w katalogu. Warunkiem uzyskania 
refundacji będzie poniesienie przez 
bene�cjenta kosztów kwali�kowa-
nych oraz ich udokumentowanie.

Pomoc będzie wynosić 80% 
kosztu kwali�kowanego przypadają-
cego na usługę doradczą, jednak nie 
więcej niż 1 500 euro/gospodarstwo 
w całym okresie programowania. 
Bene�cjent może ubiegać się o po-
moc doradczą na wybrane z katalo-
gu usługi doradcze, pod warunkiem, 
że całkowite koszty pomocy dorad-
czej nie przekroczą kwoty 1500 euro.  
Stawki za poszczególne usługi do-
radcze zostaną określone w formie 
kwot ryczałtowych, zapisanych 
w katalogu usług doradczych.  
Bene�cjenci mają obowiązek za-
warcia umowy z instytucją lub pod-
miotem doradczym, z którego usług 
będą korzystać.  

PW
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      Golub-Dobrzyń

Piosenki i prezenty
Tradycją okresu Bożego Narodzenia jest przedstawienie Jasełek Bożonarodzeniowych. 
W tym roku, 14 stycznia w świetlicy socjoterapeutycznej i środowiskowej w Golubiu-Do-
brzyniu odbył się spektakl w wykonaniu dzieci. Była to także okazja do przekazania przez 
Fundację Muszkieterów wsparcia finansowego dla placówki. 

Z okazji spotkania mikołajko-
wego zebrało się wielu zaproszo-
nych gości. Był spektakl i piosenki 
świąteczne. Występ aktorów obej-
rzeli: zastępca burmistrza Golubia-
Dobrzynia Izabela Lewandowska, 
przewodniczący rady miasta Go-
lub-Dobrzyń Jarosław Zakrzew-
ski, zastępca przewodniczącego 
Aleksandra Żuchowska, przewod-
nicząca komisji oświaty Ewa Kar-
daszyńska oraz członek rady mia-
sta Anna Paprocka. Na spotkaniu 
mikołajkowym nie zabrakło także 
przedstawiciela golubsko-do-
brzyńskiej Komendy Powiatowej 
Policji w osobie kom. Zbigniewa 
Blonkowskiego, kierownictwa 
Miejskiego Ośrodka Pomocy Spo-
łecznej w Golubiu-Dobrzyniu, 
przedstawicieli Miejskiej Komisji 
ds. Pro�laktyki i Rozwiązywania 
Problemów Alkoholowych czy by-
łych opiekunek grup ze świetlicy. 
Goście na zakończenie występów 
gratulując, podziękowali aktorom 
za świąteczny przekaz oraz za czas 
i trud włożony w przygotowanie 
spektaklu.

Jasełka obejrzeli także re-
prezentanci rodziny Kwaśniew-
skich prowadzący InterMarche 
w Golubiu-Dobrzyniu, którzy po 
przedstawieniu wręczyli  na ręce 
kierownika świetlicy czek na sumę 
3500 zł przekazany przez Funda-

cję Muszkieterów na cele statu-
towe placówki. Głównym zamie-
rzeniem Fundacji Muszkieterów 
jest pomoc tym, którzy znajdują 
się w trudnej sytuacji materialnej 
i życiowej, zwłaszcza dzieciom. 
Przypomnijmy, to nie pierwsza 
tego typu pomoc dla świetlicy. 
Dwa lata temu również Fundacja 
Muszkieterów wsparła dzieci kwo-
tą 3000 zł. Pieniądze przekazane 
w tym roku zostaną rozdyspono-
wane w pierwszej kolejności  na 
zakup lodówki i sprzętu RTV, któ-
ry posłuży wychowankom świetli-
cy podczas organizowanych zajęć. 
Warto zaznaczyć, że część z prze-
kazanych pieniędzy przez państwa 
Kwaśniewskich, a mianowicie 
kwota 500 zł, to suma zebrana 
z o�arności mieszkańców powia-
tu, którzy robiąc zakupy w Inter-
Marche w Golubiu-Dobrzyniu 
zaopatrywali się przy okazji zaku-
pów w torby wartości 1 zł. 

Dzieci tego dnia otrzymały 
także pamiątkowe prezenty, które 
wręczyli przedstawiciele rady mia-
sta Golub-Dobrzyń. 

Po spektaklu odbył się słodki 
poczęstunek.

- Święta Bożego Narodzenia 
to jedne z najbardziej rodzin-
nych i ciepłych świąt. W celu 
kultywowania pięknych tradycji 
związanych z tymi świętami w na-

szej świetlicy co roku dzieci pod 
opieką wychowawców wystawiają 
spektakle – mówi Jolanta Borow-
ska, kierownik świetlicy socjo-
terapeutycznej i środowiskowej 
w Golubiu-Dobrzyniu. – Obecnie 
mamy 29 podopiecznych, część 
z nich uczęszcza do Zespołu Szkół 
nr 3. Świąteczne przedstawienie 
przygotowywaliśmy od miesią-
ca. Chciałabym podziękować 
wszystkim gościom za tak liczne 
przybycie, ale zwłaszcza dzieciom 
i wychowawcom za trud włożony 
w przygotowanie tego dnia. Sym-
boliczny czek, który otrzymaliśmy 
od Fundacji Muszkieterów zawi-
śnie oczywiście na honorowym 
miejscu w naszej świetlicy.

Katarzyna 

Piotrowska
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Mechaniczne pranie dywanów  
tel: 600 287 691

Komplet opon z felgami 175/65/14, 
meble wypoczynkowe holenderskie 
3+1, waga uchylna, dywan 3x4m - 
bordo, telewizor 32’ srebrny Pana-
sonic,  
Tel. 796 591 552

Ford mondeo kombi, silnik 2,0 TDDI, 
2001, srebrny, klimatyzacja, OC, AC. 
Cena 10700.  
tel. 660 457 287

Sprzedam tablet multimedialny  
Samsung Galaxy TAB P1000, półrocz-
ny, kupiony za 1800 zł, stan idealny, 
gwarancja, komplet dokumentów, etui 
o wartości 100 zł gratis. Cena 1450 zł.  
Tel. 608 592 509 

Sprzedam mieszkanie m4 64 m2  
Golub-Dobrzyń ul. Konopnickiej.  
Tel. 501 683 785

Remonty mieszkań na każdą kieszeń 
– Terakota, gładź szpachlowa, płyty 
karton gips. Tel. 665 030 548

Sprzedam dom z budynkami go-
spodarczymi przy szosie w dobrym 
punkcie – W rozliczeniu może być 
mieszkanie. Piórkowo,  
tel. 698 302 654. 

Sprzedam mieszkanie w Sokołowie 30 
m2. Tel. 781 505 571

O G Ł O S Z E N I E   P Ł A T N E

Auta do kasacji kupię –  
tel. 514 342 906

Skup Aut – Płacimy Najwięcej 
złomowanie pojazdów, wystawiamy 
zaświadczenie, transport gratis 
(56)477 89 22, 600 934 784

Sprzedam działkę budowlaną uzbrojo-
ną o pow. 45 ar cena do uzgodnienia.  
Tel. 56 683 62 85 ,  
kom. 602 231 417

Sprzedam dom działka 600m2 cena 
195.000 Kowalewo Pom. kom. 
788016839

Sprzedam mieszkanie 48m2 na wsi 
dzwonić po 15 tel. 721821024

Pomogę w pracach domowych, 
posprzątam, zrobię zakupy  
tel. 667889604

Usługi remontowo-budowlane, Tanio, 
szybko, solidnie  
tel. 785515720

Wynajmę halę pow. 440m2 trasa 
Wąbrzeźno - Golub-Dobrzyń  
tel. 563070150 

Auta, auta – kupię. Kupie całe lub 
rozbite, osobowe, dostawcze i inne. 
Tel. 501 141 042

- - - - Auta - - - - - Kupię - - - - - - 
całe albo rozbite. Tel. 510 385 843

Skup bydła pourazowego, odbiór 
z domu i wyrejestrowanie.  
Tel. 784 097 318 

Wydzierżawię obiekt na działalność 
gospodarczą 114 m2 (2 pom, wszyst-
kie media, parking, teren ogrodzony) 
w centrum wsi Osieczek k/W-no. Tel. 
603 544 865

Karp z ekologicznej hodowli, bardzo 
smaczny. Nowogród 35.  
Tel. 602 382 266

Opel Corsa 1,2 benzyna/gaz 1995r. 
sprzedam tel. 661 253 971

Sprzedam mieszkanie 55 m2 w Fry-
drychowie.  
Cena do negocjacji.  
Tel. 509 502 688

Sprzedam VW T4 DOKA, 6-os+paka 
zarejestrowany , rok 1994, 2,4 D. 
cena 15500 do neg. 606126199

Sprzedam drewno opałowe.  
Tel. 695587510

CHWILÓWKA
od 500 do 1000 zł

690 088 000
Dowiedz się więcej:

Wypłata w domu Klienta
Bez BIKu

Dla osób z komornikiem

Najniższe koszty

EXPERT
FINANSOWY

Najlepsza

na rynku
oferta
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NAPRAWDĘ WARTO...
OBEJRZEĆ... �lm „Granice miłości”. Guillermo Arriaga, uznany na are-

nie międzynarodowej autor scenariuszy do „Babel”, „21 gramów„ i „Amores 
Perros” zrealizował kryminalny dramat, �lm o kobiecie na krawędzi, która 
wybiera się w emocjonalną podróż w przeszłość do przełomowego momentu 
w życiu. Zdobywczyni Oscara Charlize �eron gra rolę Sylvi, pięknej me-
nedżerki restauracji, której chłodna, profesjonalna powierzchowność kryje 
seksualną burzę. Kiedy nieznajomy mężczyzna z Meksyku konfrontuje ją 
z jej tajemniczą przeszłością, Sylvia wyrusza w podróż w czasie i przestrzeni, 
spotykając po drodze szereg osób, które różni od siebie niemal wszystko, nie 
licząc zmagań z własnym uczuciowym przeznaczeniem. 

W Meksyku, młoda dziewczyna, osierocona przez matkę, Maria (Tessa 
Ia) wiedzie szczęśliwe życie z ojcem i jego najlepszym przyjacielem do czasu, 
aż tragiczny wypadek wszystko zmienia. W przygranicznym meksykańskim 
miasteczku Las Cruces, dwoje nastolatków, Mariana (Jennifer Lawrence) 
i Santiago (JD Pardo), odnajdują miłość w obliczu nagłej śmierci swoich ro-
dziców. W porzuconej przyczepie, gospodyni domowa Gina (zdobywczyni 
Oscara Kim Basinger), rozpoczyna namiętny romans, który wepchnie Sylvię 
i innych na kolizyjny kurs z wybuchową siłą zakazanej miłości. 

�lm.wp.pl
PRZECZYTAĆ... książkę Heike Gortemaker „Ewa Braun. Na dworze 

Führera”. To intrygująca, bestsellerowa biogra�a towarzyszki życia Adolfa 
Hitlera. Heike Görtemaker obala stereotyp naiwnej blondynki i kreśli portret 
Ewy Braun jako silnej kobiety mającej większy wpływ na decyzje polityczne 
Hitlera, niż dotychczas zwykło się uważać. Autorka przedstawia historię życia 
Braun w szerszym kontekście, tak by czytelnik zyskał wgląd nie tylko w pry-
watność Hitlera, ale również w życie codzienne Niemców w tamtym okresie.

.... kultowe powieści Stanisława Pagaczewskiego o przygodach profesora 
Baltazara Gąbki i Smoka Wawelskiego, po raz pierwszy wydane w jednym 
tomie, w twardej oprawie i z kolorowymi ilustracjami. Na tych książkach wy-
chowało się kilka pokoleń Polaków, choć Szpiedzy z Krainy Deszczowców 
robili wszystko, aby w tym przeszkodzić. Absolutna klasyka.

 www.wydawnictwoliterackie.pl
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      Religia

Na kogo czekamy?
Boże Narodzenie to czas, w którym przypominamy sobie o przyjściu na świat Boga. Anioł 
Gabriel polecił nadać przychodzącemu na świat Synowi Maryi imię Jezus. Znaczenie tego 
imienia z hebrajskiego tłumaczy się jako „Bóg zbawia”. 
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W sobotę 17 grudnia w Dulsku odbył się adwentowy dzień 
skupienia i opłatek dla strażaków z powiatu golubsko-do-
brzyńskiego.

      Dulsk

Adwentowy Dzień Skupienia

O G Ł O S Z E N I E   P Ł A T N E

Jezusa określa się różnymi ty-
tułami, to Chrystus, Pan, Kyrios, 
Syn Boży. W czasach starożytnych 
imiona nie były przypadkowe, 
oddawały istotne cechy osób, do 
których się odnosiły. O tym, jakie 
imiona, tytuły nadawano Jezuso-
wi pisze ksiądz Dariusz Salamon  
w artykule „Dlaczego Jezus ma 
tyle imion?”, tekst znaleźć moż-
na na portalu „Katolik.pl”. Warto 
spróbować sprawdzić, jaka prawda 
kryje się za tymi imionami.

Ksiądz Salamon pisze: „W ję-
zyku hebrajskim imię Jezus znaczy 
Bóg zbawia. (...) Bardzo trafnie 
imię to ujmuje zarówno osobę, jak 
i misję Jezusa. To On ma zbawić 
swój lud od jego grzechów. Za-
powiedź ta zaczęła się spełniać za 
życia Jezusa, który sam odpuszczał 
grzechy, a potem udzielił mocy od-
puszczania grzechów apostołom. 
Przede wszystkim zaś własne życie 
oddał »za nasze grzechy«. Po uni-
żeniu na krzyżu Bóg wywyższył 
Jezusa poprzez chwałę zmartwych-
wstania i, według słów św. Pawła, 
darował Mu imię ponad wszelkie 
imię (Flp 2,9). Tego Imienia lęka-
ją się złe duchy, dlatego jest ono 
ochroną dla wszystkich, którzy je 
wzywają. W świetle objawienia Bo-
żego jesteśmy pewni, że nie dano 
ludziom pod niebem żadnego in-
nego imienia, przez które mogliby-
śmy być zbawieni (Dz 4,12).

Natomiast imię Chrystus jest 
greckim tłumaczeniem hebrajskie-
go pojęcia »mesjasz«, czyli namasz-
czony. „W Izraelu namaszczano  
w imię Boże tych, którzy mieli peł-
nić zlecone przez Niego misje. Od-
nosiło się to zwłaszcza do królów, 
kapłanów, ale i proroków. Żydzi 
oczekiwali takiego mesjasza, na-
znaczonego przez Boga, który miał 
ostatecznie zapoczątkować Jego 
królestwo. Wszystko to spełniło się 
w Jezusie z Nazaretu, którego Bóg 
namaścił Duchem Świętym i mocą 
(por. Dz 10,38). Okazał się królem, 
który jednak nie przyszedł, aby mu 
służono, lecz aby służyć i dać swoje 
życie na okup za wielu (Mt 20,28); 
najpełniej Jego królowanie objawi-
ło się, gdy został wywyższony na 

krzyżu. Był więc radykalnie innym 
królem niż się spodziewano. Jezus 
był też prawdziwym kapłanem, 
który jednak w przebłagalnej o�e-
rze nie składał baranów i cielców, 
ale siebie samego - dlatego właśnie 
»żyje jako Baranek zabity« (jak 
mówi prefacja wielkanocna). Jezus 
był w końcu prorokiem potężnym 
w czynie i słowie (Łk 24,19), który 
w najdoskonalszy sposób objawił 
Boga i wskazał człowiekowi jego 
najwyższe powołanie”.

Jezus jest Synem Bożym. Jed-
nak On sam do synostwa Bożego 
przyznaje się dopiero w obliczu 
śmierci, podczas sądu przed San-
hedrynem. „Nie czynił tego zatem 
z zarozumiałości czy dla szuka-
nia próżnej chwały. Jezus dobrze 
wiedział, jakie będą konsekwen-
cje tego wyznania. Prawda o Jego 
synostwie Bożym była trudna do 
zaakceptowania dla prawowier-
nych Żydów, uznających wiarę  
w jednego Boga, która nie dopusz-
czała możliwości istnienia Syna 
czy Ducha Świętego. Ta tajemnica 
wymagała specjalnego objawie-
nia ze strony Boga. Dokonało się 
to stopniowo podczas życia Jezu-
sa. Najpierw podczas Jego chrztu  
w Jordanie, a potem także podczas 
przemienienia na górze Tabor, gdy 
odezwał się z nieba głos Ojca: To 
jest mój Syn umiłowany (Mt 3,17; 
17,5). W sposób wyjątkowy praw-
da ta została objawiona Piotrowi. 
Gdy Jezus zapytał uczniów, za kogo 
uważają Go ludzie, wówczas Piotr 
wyznał: Ty jesteś Mesjasz, Syn 
Boga żywego (Mt 16,16). A Jezus 
stwierdził wtedy, że to sam Ojciec 
objawił tę prawdę Piotrowi, bo sam 
nigdy by tego nie wymyślił.”

Inny tytuł to »Pan«, pocho-
dzi z greckiego »Kyrios«. Imię to 
utożsamia się z imieniem Jahwe, 
przypisywanym w Starym Testa-
mencie wyłącznie Bogu. Kiedy 
»niewierny Tomasz« zobaczył 
zmartwychwstałego Jezusa, wów-
czas wyznał wiarę: Pan mój i Bóg 
mój! (J 20,28). Ksiądz Salomon 
przypomina, że przyznanie tego 
tytułu Jezusowi było równoznacz-
ne z uznaniem Go za równego 

Bogu – „W przypadku Jezusa sta-
ło się to, co przez tysiąclecia nigdy 
wcześniej się nie zdarzyło, a mia-
nowicie - że człowiek, wędrowny 
kaznodzieja, niedługo po swojej 
śmierci został ubóstwiony. W ca-
łym cesarstwie rzymskim byłoby 
to możliwe, ale dla Żydów zawsze 
utożsamianie człowieka z Bogiem 
było świętokradztwem i obrzydli-
wością. A jednak to się stało! Jest to 
właśnie jeden z poważnych dowo-
dów na zmartwychwstanie Jezusa: 
gdyby apostołowie i uczniowie nie 
spotkali się z żywym Jezusem po 
Jego śmierci - wszyscy szybko by 
o Nim zapomnieli, jak to się stało 
z niejednym przywódcą powstań 
czy przewrotów politycznych. 
A tymczasem apostołowie nie tylko 
zawzięcie twierdzili, że Jezus żyje, 
w Jego imię czynili znaki i cuda, ale 
też za tego Jezusa oddali swoje ży-
cie. Za kłamstwo żaden rozsądny 
człowiek nie oddałby życia.”

Dlatego najprostsza, ale jedno-
cześnie pełna mocy jest modlitwa, 
która polega na wzywaniu imienia 
Jezus. Ksiądz Salomon pisze: „Cho-
dzi o wschodnią modlitwę serca, 
czyli tzw. modlitwę Jezusową, któ-
ra sprowadza się do wypowiadania 
krótkiej inwokacji: »Panie, Jezu 
Chryste, ulituj się nade mną!«. 
Istotą tej modlitwy jest właśnie 
przywoływanie Imienia jedyne-
go Zbawiciela. Okazuje się, że tak 
skromna modlitwa posiada jednak 
wielką moc. Potwierdzają to egzor-
cyści, którzy uwalniają osoby opę-
tane przez złe duchy. Właśnie na 
dźwięk imienia Jezus, jak to wspo-
mniano już wyżej, zgina się każde 
kolano istot niebieskich, ziemskich 
i podziemnych (por. Flp 2,10); na 
dźwięk tego Imienia uciekają złe 
duchy, świadome, że mają do czy-
nienia z mocą samego Boga, która 
jest nieskończenie większa od tej, 
jaką one posiadają. Warto zatem 
często wzywać Imienia Jezusa,  
w Nim odnajdywać pokój, siłę do 
dobrego życia i ochronę przed za-
kusami złego”.

oprac. 

Dariusz Guzowski

Adwentowy Dzień Skupienia 
rozpoczął się o godzinie 13.00 
mszą świętą w kościele para�al-
nym pw. Wniebowzięcia Naj-
świętszej Marii Panny w Dulsku. 
Po mszy zorganizowane zostało 
spotkanie opłatkowe w remizie,  
w którego przygotowaniu kapela-
na powiatowego OSP ks. Jarosława 
Macieja Jastrzębskiego, probosz-
cza w Dulsku, wsparli para�anie. 

W uroczystości wzięło udział 
ponad 150 strażaków z jednostek 
strażackich działających na terenie 
powiatu na czele z Komendantem 
Powiatowym Państwowej Straży 
Pożarnej w Golubiu-Dobrzyniu 
Pawłem Warlikowskim. W Ad-
wentowym Dniu Skupienia w Dul-
sku uczestniczył także m.in. wójt 
gminy Radomin Piotr Wolski.

 Katarzyna Piotrowska
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Pogotowie
numer alarmowy 999
lub 112 Z telefonów kom.

Szpital Powiatowy
ul. Koppa 1e
87-400 Golub-Dobrzyn
tel. 56 683 22 91

Przychodnie prywatne
Gol-Med - NZOZ
uI. Szosa Rypińska 30c
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 54 88

Nasz-Medyk - NZOZ
uI. Wojska Polskiego 3c
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 28 81

Straż Pożarna
numer alarmowy 998
lub 112 Z telefonów kom.

Komenda Powiatowa
Państwowej Straży Pożarnej
ul. Lipnowska 9
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 22 44 lub 45

Policja
numer alarmowy 997
lub 112 z telefonów kom.

Komenda Powiatowa Policji
ul. Piłsudskiego 19
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 682 32 00
tel. 56 682 32 21

Posterunek Policji
w Kowalewie Pomorskim
ul. Plac Wolności 6
87-410 Kowalewo Pomorskie
tel. 56 684 1007
tel. 56 682 32 41

Straż miejska 986
Pogotowie energetyczne 991
Pogotowie gazowe 992
Pogotowie ciepłownicze 993
Pogotowie wodno-kanalizacyjne 994

Dyżury nocne aptek 
w Golubiu-Dobrzyniu
ul. Nowa 10a
26-31 każdego m-ca

ul. Kilińskiego 4
1-6 każdego m-ca

ul. Rynek 5
7-12 każdego m-ca

uI. Szosa Rypińska 30a
23-25 każdego m-ca

Administracja
Urząd Miejski
w Golubiu-Dobrzyniu
ul. Plac 1000-lecia 25
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 54 10

Urząd Miejski
w Kowalewie Pomorskim
ul. Plac Wolności 1
87-410 Kowalewo Pomorskie
tel. 56 684 10 24

Starostwo Powiatowe
w Golubiu-Dobrzyniu
ul. Plac 1000-lecia 25
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 53 80 lub 81

Agencja Restrukturyzacji
i Modernizacji Rolnictwa
ul. J.G Koppa 1B
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 682 21 30

Urząd Skarbowy
w Golubiu-Dobrzyniu
ul. Kappa 1A
tel. 56 491 80 20

Powiatowy Urząd Pracy
uI. Szosa Rypińska 26
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 52 31

Urząd Gminy Golub-Dobrzyń
pI. 1000-lecia 25
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 54 01

Urząd Gminy Ciechocin
87-408 Ciechocin
tel. 56 683 77 81

Urząd Gminy Zbójno
Zbójno 35a
87-645 Zbójno
tel. 54 280 1921

Urząd Gminy Radomin
87-404 Radomin
tel. 56 683 75 22

PKS
Dworzec Autobusowy
ul. Sokołowska 11
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 28 19

Horoskop 22 – 28 grudnia

wróżka Adelajda 

Wodnik (21.01.-19.02.)
W pracy wszystko 

układać się będzie 
dobrze. Nawet jeśli 

działać będziesz trochę inaczej niż zwykle, 
nie powinno Cię to peszyć ani zatrzymywać  
w połowie drogi. Jeśli zechcesz zmienić 
pracę, możesz liczyć na ciekawe propo-
zycje. Nie rezygnuj z wdrażania własnych 
pomysłów. Gdy nie masz siły przebicia, 
zainteresuj swoją aktywnością innych.

Ryby (20.02.-20.03.)
Czeka Cię sporo pracy. Jeśli 
jednak jesteś wytrwała, liczyć 
możesz na duży sukces. Jeśli 
należysz do pilnych i obo-
wiązkowych pracowników, 

wszystko będzie się świetnie układać. Bę-
dziesz w stanie uruchomić jakiś nowy in-
teres, zorganizować wystawę, która oprócz 
splendoru przyniesie Ci również pieniądze. 
Kontroluj swoją dietę. Dobre odżywianie to 
podstawa dobrego samopoczucia.

Bliźnięta (22.05.-22.06.)
Wszelkie decyzje podejmo-
wane pod wpływem chwili 
mogą okazać się zgubne 
w skutkach, zwłaszcza jeśli 
dotyczą Twojego życia za-

wodowego. Wszystko dobrze przeanalizuj 
i dopiero potem działaj. W sprawach zdro-
wotnych grożą Ci nagłe osłabienia. Finan-
se mogą znaleźć się w impasie. Jeśli masz 
jakieś oszczędności, możesz być spokojny 
o swój los.

Rak (22.06.-22.07.)
Kariera zawodowa rysuje się 
w optymistycznych barwach. 
Jeśli potrzebujesz pomocy, 
zwróć się do starego znajo-
mego. W sferze uczuć moż-

liwe, że zazdrość będzie głównym motywem 
Twojego postępowania. Atmosfera sprzyja 
kłótni, ale wygląda na to, że znajdziesz  
w sobie siły, aby nie ulec pokusie stawiania 
wszystkiego na ostrzu noża.

Lew (23.07.-23.08.)
Wiele może się zdarzyć. 
Możliwe, że otrzymasz awans 
lub propozycję zajęcia się 
czymś znacznie ciekawszym 
niż dotychczas. A może 

zmienisz pracę? Wiele wymagać będziesz 
od podwładnych, ale i Ty musisz włożyć 
we wszystko wiele wysiłku. Twoi przełoże-
ni docenią to zaangażowanie. Możliwe, że 
atmosfera sukcesu wpłynie korzystnie na 
Twoje podboje.

Waga (23.09.-22.10.)
Wszystkie plany i pro-
jekty mają teraz szanse 
realizacji. Nawet te naj-

bardziej ostrożne. Na szczególne szczęście 
liczyć możesz po poniedziałku. Będzie to 
czas miłych spotkań towarzyskich, w pracy 
mogą pojawić się interesujące propozycje ze 
strony szefa. Uroczy flirt już czeka u Twych 
drzwi. Dla niektórych oznaczać on może 
wielką miłość.

Skorpion (24.10.-22.11.)
Twe myśli krążyć będą 
wokół spraw materialnych. 
Uważaj jednak, aby po-
mysły nie odbiegały od 
rzeczywistości. Energie ko-

smiczne, którym ulegasz, sprzyjają fantazji, 
nierealnym marzeniom, złej ocenie sytuacji.  
W tych dniach nie podpisuj żadnych doku-
mentów, mogłoby to mieć fatalne skutki na 
przyszłość. Uważaj również na zakupy.

Strzelec (23.11.-21.12.)
W nadchodzących dniach nie 
powinieneś zbyt dużo praco-
wać. Stres, zła dieta, ciągły 
brak czasu, chęć zarobienia 

dodatkowych pieniędzy mogą wpędzić Cię 
w depresję. Bezwzględnie polecany jest 
ruch na świeżym powietrzu. Chwile odprę-
żenia są konieczne. Unikaj agresywnego 
kontaktu z otoczeniem, staraj się być miły 
i wyrozumiały.

HUMOR

Koziorożec (22.12.-20.01.)
Kondycja ostatnio niezbyt 
Ci dopisuje i dość łatwo 
się męczysz. Chyba już naj-
wyższy czas zacząć czynnie 
uprawiać jakiś sport. Zmo-

bilizuj się i zacznij a zobaczysz, że zaraz 
poczujesz się lepiej. Możliwe są udane 
transakcje finansowe, wyjazdy w celach 
służbowych, interesujące kontakty. Podróże 
nie będą dalekie, ale mogą mieć sympatycz-
ny charakter.

Byk (21.04.-21.05.)
Problemy, które teraz Cię 
spotkają, w rezultacie wyj-
dą Ci na dobre. Rozwój 
sytuacji będzie wymagał 
od Ciebie wiele taktu i dy-

plomacji, bacz więc, by nie dać się ponieść 
emocjom i nie reagować zbyt spontanicznie 
na słowa czy czyny innych. Skutki jakiejkol-
wiek wywołanej awantury mogłyby jeszcze 
długo dawać o sobie znać i znacznie ochło-
dzić atmosferę.

Panna (24.08.-23.09.)
Pewna tymczasowość, która 
towarzyszy Ci już od jakiegoś 
czasu, nie przestanie doku-
czać i teraz. Dlatego możli-
we, że zaczniesz wymagać od 

partnera więcej niż może Ci dać. Nie będziesz  
w stanie zrozumieć, że Twoje żądania są 
zbyt wygórowane. Postaraj się trzymać ner-
wy na wodzy i nie doprowadzić do kłótni.  
W pracy nie trać czasu na zbytnie plotkowanie  
i gadulstwo.
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dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Piątek 23.12.2011
dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Sobota 24.12.2011
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Niedziela 25.12.2011
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noc 19:00 - 7:00
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Zabawa dla dzieci – kolorowanka

Podczas zwiedzania muzeum nie-
uważna kobieta strąciła łokciem por-
celanową figurkę. 
– Co pani najlepszego zrobiła ?! – 
wrzeszczy kustosz muzeum. – Strąci-
ła pani figurkę z szesnastego wieku! 
– Całe szczęście, że z szesnastego! 
Już się bałam, że była nowa.

Mąż rano patrzy w lustro i mówi do 
żony: – Co sobie pomyślałaś wczo-
raj, jak przyszedłem pijany do domu 
z tym sińcem? 
– Jak przyszedłeś to go jeszcze nie 
miałeś.

Syn pyta ojca: – Czy to prawda, że 
w niektórych krajach Afryki mężczy-
zna nie zna swojej żony do momentu, 
aż się z nią ożeni? 
– To się dzieje w każdym kraju, 
synu... 

Baran (21.03.-21.04.)
Dobry wpływ planet spra-
wi, że nie będziesz miał 
najmniejszych trudności 
z porozumieniem się z ota-
czającymi Cię ludźmi. Masz 

przed sobą wspaniałe szanse osiągnięcia 
znacznych korzyści. Widoczne to będzie 
przede wszystkim w sprawach finansowych. 
Śmiało bierz udział w różnego rodzaju lo-
teriach. Możliwe, że otrzymasz propozycję 
dodatkowej pracy.
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Sposób przyrządzenia:

Papryczki chilli opłukać, przekroić na połowę, usunąć z nich gniazda nasienne i nasiona. Pieczarki i jarzyny należy umyć. 
Marchewki, cebulki i czosnek obrać. Pokroić na plasterki marchewki i cukinie razem ze skórką. W dużym garnku rozgrzać olej, 
wrzucić marchewki i czosnek. Smażyć 2 min. Dodać papryczki chili, cebulki, cukinie, pieczarki i smażyć dalej przez 3 minuty. 
Dodać tymianek, majeranek, liście laurowe, sól, pieprz i oregano. Dokładnie wymieszać, wlać ocet i wodę, doprowadzić do 
wrzenia, zmniejszyć ogień, gotować pod przykryciem 7 min. Marynatę zdjąć z ognia i odstawić przykrytą na 15 min.
Ostudzoną marynatę z jarzynami przelać do słoja. Słój zamknąć i odstawić w chłodne miejsce. Po 12 godz. można jarzyny Ê
i chili wyjąć z marynaty i podawać.

Marynowane chili z jarzynami
Składniki:
250 g papryczek chili      4 marchewki
30 małych białych cebulek     3 małe cukinie
250 g małych pieczarek      6 ząbków czosnku
1 gałązka tymianku      1 gałązka majeranku
5 liści laurowych      2 łyżeczki soli
1/4 łyżeczki pieprzu (świeżo zmielonego)    2 łyżeczki oregano
500 ml białego octu winnego     125 ml oleju
180 ml wody

 Dynia z chili
Składniki:
1 dynia       2 cebule
kilka ząbków czosnku – do smaku     500 g pomidorów
1 kolba kukurydzy      200 g czarnej fasoli
1/2–3/4 litra bulionu warzywnego     1 łyżeczka curry
1 łyżeczka kminu rzymskiego     1 łyżeczka oregano
2 strąki papryki chili      sproszkowane chili
papryka       sól
1/8 l czerwonego wina      150 g startego parmezanu
olej słonecznikowy

Sposób przyrządzenia:

Fasolę namoczyć, włożyć do dużego garnka, zalać bulionem, dodać curry i gotować do miękkości. Cebulę i czosnek obrać 
i drobno posiekać. Pomidory obrać ze skórki i pokroić w kostkę. Ziarna kukurydzy wyłuskać z kolby i opłukać. Dynię umyć, 
podzielić na ćwiartki, usunąć pestki. Ćwiartki dyni ułożyć w żaroodpornym naczyniu. Piec ok. 30 min w temperaturze 220°C.
Cebulę i czosnek zeszklić na oleju. Dodać przyprawy, krótko podsmażyć. Wlać wino, zagotować. Dodać pomidory i kukurydzę, 
dusić ok. 15 min. Warzywa z przyprawami ostrożnie wymieszać z ugotowaną fasolą, gotować jeszcze przez 15 min., w razie 
potrzeby doprawić do smaku. Tak przygotowanym chili napełnić ćwiartki dyni, posypać tartym serem i zapiekać ok. 10 min.

3. żołnierz pospolitego ruszenia
8. polowy obiekt fortyfikacyjny w postaci wykopu Ê
    ziemnego
9. w dawnej polskiej konnicy posługacz, a w okresie Ê
    międzywojennym ordynans konny
12. turecki puginał
15. amerykański, przeciwpancerny pocisk rakietowy
16. dawny podatek wojenny
17. dywersyjny wypad na tyły wroga
19. budynek przeznaczony na wartownię dla straży Ê
      wojskowej
22. struktura władzy, w której armia i koła wojskowe Ê
      wywierają decydujący wpływ na politykę państwa
23. metoda wychowania wojskowego, ostra dyscyplina
25. belgijski uniwersalny karabin maszynowy, kaliber Ê
      7,62mm
26. część zbroi osłaniająca tułów, złożona z napierśnika Ê
      i naplecznika
27. argentyński nóż podobny do tasaka
29. w dawnej Turcji tytuł wyższych urzędników Ê
      wojskowych
31. w średniowiecznej Hiszpanii: konny wojownik, Ê
      rycerz
32. żołnierz pełniący stałą służbę przy oficerze
33. szermierz, nauczyciel gladiatorów
36. żołnierz lub niewielki oddział stojący na czatach
37. ciężkozbrojna piechota w starożytnym Rzymie

Militaria

1. osoba pełniąca czynną służbę w siłach zbrojnych
2. polityka zbrojeń i przygotowań do wojny
4. w dawnej Polsce nazwa wojsk tatarskich
5. oddział wojska tatarskiego lub kozackiego
6. broń myśliwska składająca się z jednego lub paruÊ
    rzemieni, używana do polowania przez Indian Ê
    Ameryki Płd. BOLAS
7. chorągiew stanowiąca znak państwa, jednostki Ê
    wojskowej itp.
10. sztylet malajski o wężykowatej klindze i bogato Ê
      zdobionej rękojeści
11. broń sieczna rodzaj sztyletu
13. oficer w dawnym tureckim wojsku janczarskim
14. stopień służbowy w hierarchii wojskowej
16. zdobywanie ściany fortecznej za pomocą drabin
18. zwarty, wieloszeregowy szyk bojowy Ê
      ciężkozbrojnej piechoty w starożytnej Grecji Ê
      i krajach hellenistycznych
19. dwusieczna szabla
20. osoba uciekająca z wojska lub uchylająca się Ê
      od służby wojskowej
21. jednostka taktyczna o artylerii, kawalerii, broniÊ
      zmotoryzowanej, marynarce wojennej i lotnictwie
24. w dawnym wojsku polskim pieszy lub konnyÊ
      oddział
27. XVIII/XIX w umocnienie obronne polowe, Ê
      składające się z dwóch połączonych nasypów
28. daszek budowany nad okopem zabezpieczającyÊ
      przed szrapnelami i odłamkami pocisków
29. namiestnik prowincji w Chorwacji lub zarządcaÊ
      okręgu wojskowego w dawnych Węgrzech
30. żołnierz straży przybocznej w starożytnej Ê
      Sparcie
31. gąsienicowy pojazd opancerzony
34. ciężki karabin maszynowy
35. tytuł średniowiecznego władcy Bośni

Poziomo

Pionowo

Krzyżówka tematyczna
Rozwiązanie (MILITARIA numer 3)

numer 4
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      Zawód

Oferty pracy dla ...
W trakcie nauki studenci bezpieczeństwa narodowego zdobywają wiedzę z przedmiotów 
dotyczących bezpieczeństwa zarówno narodowego jak i międzynarodowego, terroryzmu, 
zarządzania kryzysowego, kryminalistyki i prawa. Studia są przeznaczone dla osób chcą-
cych podjąć pracę w służbach mundurowych, administracji publicznej i szeroko rozumia-
nej ochronie dotyczącej np. osób i mienia, bezpieczeństwa teleinformatycznego czy infor-
macji niejawnych.

      Kierunki studiów

Bezpieczeństwo narodowe
Bezpieczeństwo narodowe to kierunek studiów dający ogól-
ną wiedzę z zakresu szeroko rozumianego bezpieczeństwa 
i rozwiązywania problemów w sytuacjach zagrożenia, na 
podbudowie ogólnej wiedzy z zakresu nauk społecznych, 
w szczególności stosunków międzynarodowych, admini-
stracji, prawa i zarządzania.

      Doradztwo zawodowe

Studia to nie wszystko
Bezrobocie w grupie osób z wyższym wykształceniem w kujawsko-pomorskim wynosi po-
nad 20%. Studia poza kilkoma wyjątkami prawie żadne nie dają już dziś pewności zna-
lezienia dobrej pracy. Po studiach przychodzi przykry czas starcia się z rzeczywistością. 
Bolesnego rozczarowania większość się jednak nie spodziewa myśląc, że „mnie to nie 
dotyczy, ja sobie jakoś poradzę”. 

Od lat 90. Polska funkcjonuje 
w strukturach światowej gospo-
darki i polityki jako niezależne 
państwo. Budowa i utrwalanie 
silnej pozycji w stosunkach mię-
dzynarodowych, aktywny udział 
w światowych i regionalnych or-
ganizacjach politycznych i gospo-
darczych oraz odpowiedzialne 
kształtowanie relacji z państwami 
trzecimi stanowią podstawowe 
wyzwania, przed którymi staje 
państwo. 

Absolwent bezpieczeństwa 
narodowego powinien posiadać 
ogólną wiedzę interdyscyplinarną 
z zakresu nauk społecznych oraz 
umiejętności wykorzystania jej 
w pracy zawodowej i życiu z za-
chowaniem zasad etycznych. Po-
winien rozumieć oraz umieć ana-
lizować i stosować zasady prawne 
oraz procedury bezpieczeństwa 
i zarządzania kryzysowego w skali 
globalnej, regionalnej, narodowej 
i lokalnej. Powinien znać istotę 
bezpieczeństwa oraz jego uwa-
runkowania. Powinien znać za-
sady funkcjonowania podmiotów 
bezpieczeństwa. Powinien umieć 
rozwiązywać problemy zawodo-
we, gromadzić, przetwarzać oraz 
udostępniać informacje z wyko-
rzystaniem nowoczesnych techno-
logii, a także uczestniczyć w pracy 
zespołowej. 

Predyspozycje

Wybierając ten kierunek stu-
diów należy pamiętać, iż wymaga 
on m.in. umiejętności współpracy 
z wieloma ludźmi w obrębie róż-
nych płaszczyzn. Sprawowanie 
funkcji związanych z bezpieczeń-
stwem narodowym wiąże się bo-
wiem z umiejętnością właściwego 
postępowania z ludźmi. Istotna 
jest zdolność rozumowania logicz-
nego, a także pewna wyobraźnia 
i gotowość twórczego podchodze-
nia do pojawiających się proble-
mów. Bardzo przydatna jest wy-
soka motywacja związana z chęcią 
rozwoju zawodowego, awansowa-
nia, zdobywania nowych kwali�-
kacji. Cenione są także takie cechy, 
jak: samodzielność, niezależność, 
kreatywność, odporność na stres, 
ale i umiejętność podejmowania 
szybkich i odważnych decyzji.

Jak wyglądają studia?

Kandydaci przyjmowani są na 
podstawie konkursu świadectw, 
uwzględniającego wyniki z egza-
minu maturalnego przeważnie 
z trzech przedmiotów zdawa-
nych w części pisemnej: j. polski, 
j. obcy nowożytny oraz wybrany 
przedmiot (język angielski, język 
niemiecki, język hiszpański, język 

francuski, język łaciński i kultura 
antyczna, język mniejszości naro-
dowej, język mniejszości etnicz-
nej, matematyka, historia, geogra-
�a lub wiedza o społeczeństwie).

Przedmioty nauczania reali-
zowane na kierunku: organizacja 
i zarządzanie, współczesne systemy 
polityczne, teoria bezpieczeństwa, 
prawne podstawy bezpieczeństwa, 
polityka bezpieczeństwa, system 
bezpieczeństwa narodowego, za-
rządzanie kryzysowe, logistyka 
w sytuacjach kryzysowych, mię-
dzynarodowe stosunki politycz-
ne, międzynarodowe stosunki 
wojskowe, psychologia zagrożeń, 
geogra�a bezpieczeństwa, prawo 
obronne Rzeczypospolitej Polskiej, 
regionalizacja i instytucjonalizacja 
bezpieczeństwa.

Specjalności na bezpieczeń-
stwie narodowym to np.: bez-
pieczeństwo państwa, bezpie-
czeństwo publiczne, zarządzanie 
kryzysowe, bezpieczeństwo eu-
ropejskie, zarządzanie kryzysowe 
w administracji, bezpieczeństwo 
antyterrorystyczne, bezpieczeń-
stwo informacji, bezpieczeństwo 
osób i mienia, bezpieczeństwo 
w komunikacji lotniczej, bezpie-
czeństwo w komunikacji morskiej, 
zarządzanie kryzysowe. 

Gdzie na studia?

Oto uczelnie, na których moż-
na studiować bezpieczeństwo na-
rodowe:  Bydgoska Szkoła Wyższa, 
Uniwersytet Przyrodniczo-Hu-
manistyczny w Siedlcach, Dolno-
śląska Szkoła Wyższa, Społeczna 
Wyższa Szkoła Przedsiębiorczości 
i Zarządzania w Łodzi, Uniwer-
sytet Jagielloński w Krakowie, 
Uniwersytet Szczeciński, Wyższa 
Szkoła Bezpieczeństwa w Pozna-
niu, Uniwersytet Zielonogórski, 
Wyższa Szkoła COSINUS w Ło-
dzi, Wyższej Szkoły Komunikacji 
Społecznej w Gdyni.

Warto zauważyć, że kierunek 
ten daje ogólne rozeznanie i po-
wstał stosunkowo niedawno jako 
odpowiedź na zapotrzebowanie, 
ale i modę panującą na rynku 
edukacyjnym. W związku z tym, 
że nie daje konkretnego zawodu 
może być na większości uczelni 
traktowany po tzw. „macoszemu”. 
Stąd wybierając ten kierunek na-
leży uważać na jakość kształcenia, 
oferowaną przez uczelnie i szkoły 
wyższe.

Kierunek merytorycznie zbli-
żony do wcześniej już opisywane-
go bezpieczeństwa wewnętrznego.

Katarzyna 

Piotrowska

We współczesnym świecie, 
w którym pojęcie bezpieczeństwa 
stale rozszerza się na różne obsza-
ry, nie tylko militarne, ukończenie 
studiów na tym kierunku stwarza 
wiele możliwości na rynku pracy. 
W związku z tym jednak, że jest 
to stosunkowo nowy kierunek 
w ofertach pracy rzadko jest on 
podawany jako wymóg, albo cho-
ciaż jako kierunek, który zwiększa 
szansę na zatrudnienie np. w służ-
bach mundurowych. Częściej 
może być wybierany więc nie jako 
wiodący kierunek w karierze, ale 
np. w formie dodatku, czyli pody-
plomówki.

Celem kształcenia na kierun-
ku bezpieczeństwo narodowe jest 
przekazanie wiedzy niezbędnej 
do pełnienia różnych funkcji ad-
ministracyjnych i kierowniczych 
w życiu społeczno-politycznym 
i gospodarczym kraju. Studenci 
uzyskają wiedzę na temat: mecha-
nizmów funkcjonowania systemu 
polityczno-ekonomicznego pań-
stwa, ekonomicznych, politycz-
nych i społecznych uwarunko-
wań bezpieczeństwa narodowego, 
struktury elementów systemu 

obrony państwa i funkcji poszcze-
gólnych instytucji państwa czy 
obowiązujących regulacji praw-
nych. 

Absolwent jest przygotowany 
do pracy w: strukturach admini-
stracji publicznej, organizacjach 
zajmujących się bezpieczeństwem 
obywateli i podmiotów gospo-
darczych, zespołach reagowania 
kryzysowego, instytucjach badaw-
czych, oświatowych i akademic-
kich zajmujących się problematyką 
bezpieczeństwa,  �rmach ochrony 
osób i mienia, służbach mundu-
rowych, instytucjach zajmujących 
się analizą zagrożeń i zagadnień 
bezpieczeństwa.               

Absolwent bezpieczeństwa 
narodowego uzyskuje możliwość 
zajmowania stanowisk w admi-
nistracji, samorządach, przedsię-
biorstwach, organizacjach oraz 
instytucjach odpowiedzialnych 
za organizowanie działań w sytu-
acjach kryzysowych. Absolwent 
może podjąć pracę w kadrach 
wojska polskiego, policji, straży 
granicznej, straży pożarnej, straży 
miejskiej, formacjach obrony cy-
wilnej kraju i instytucjach związa-

nych z reagowaniem kryzysowym, 
strukturach ministerstwa spraw 
wewnętrznych, ministerstwa spra-
wiedliwości oraz ministerstwa 
obrony narodowej oraz innych 
służbach państwowych i samorzą-
dowych. Wiedza zdobyta w trakcie 
studiów pozwoli także na zajmo-
wanie się zarządzaniem systema-
mi teleinformatycznymi, ochroną 
danych, ochroną informacji, osób 
i mienia oraz problemami bezpie-
czeństwa pracy, produkcji i trans-
portu.

Trudno cokolwiek napisać 
o sytuacji na rynku pracy absol-
wentów tego kierunku, bo jest on 
stosunkowy nowy i jednak czę-
ściej kierunek ten wybierają oso-
by, który jakiś kontakt z tematyką 
bezpieczeństwa narodowego już 
mają, np. są zatrudnione w służ-
bach państwowych odpowie-
dzialnych za bezpieczeństwo we-
wnętrzne państwa i w ten sposób 
tylko podnoszą swoje kwali�kacje 
zawodowe.

Katarzyna 

Piotrowska

Przed życiowym wyborem staje 
właśnie rzesza maturzystów marzą-
cych o indeksie uczelni. Pewnie ża-
den nawet przez chwilę nie zakłada, 
że może podzielić los absolwenta, 
który nie może znaleźć pracy. Pięć 
lat, jakie dzieli młodych od wejścia 
na rynek pracy to dla większości 
wieczność. Ilu z nich analizuje ry-
nek pracy? Zastanawia się nad wła-
sną karierą zawodową? Niewielu. 
Ilu wybiera w ciemno albo kieruje 
się modą? Ogromna rzesza.

Najdobitniej pokazują to 
rokrocznie rankingi najpopu-
larniejszych kierunków studiów. 
Jeszcze nie tak dawno na Uniwersy-
tecie Mikołaja Kopernika oblężenie 
przeżywała japonistyka (11 osób 
na miejsce), anglistyka (10 osób 
na miejsce), bezpieczeństwo we-
wnętrzne (9,4 osoby na miejsce), ale 
i pedagogika (5,4 osoby i ponad 100 

przyjętych). Kilka lat temu rekord 
rekrutacji pobiło dziennikarstwo, 
o indeks walczyło prawie 20 osób. 
Pierwszy rocznik skończył studia. 
Z posępnymi nastrojami. Studia za-
wiodły ich oczekiwania. To nie jest 
kierunek, który okazał się im dać 
dobry fach do ręki. Okazało się, że 
trzeba było ostro pracować samo-
dzielnie na studiach w kierunku 
swojej przyszłej kariery zawodo-
wej, aby po studiach było trochę 
łatwiej. Niestety ta wiedza przyszła 
jednak zbyt późno, bo dopiero po 
studiach. 

Właściwie większość studiów 
nie daje gwarancji dobrej i stałej 
pracy. Jednak wybierane maso-
wo przez maturzystów np. studia 
pedagogiczne szanse te mocno 
zmniejszają. Co więc robić? Pilnie 
obserwować rynek pracy i wycią-
gać wnioski. Sęk w tym, że nawet 

najlepszą decyzję po trzech latach 
studiów licencjackich lub pięciu 
magisterskich rzeczywistość może 
brutalnie zwery�kować. Nie można 
jednak łatwo się poddawać.

Rynek pracy zmienia się obec-
nie w szalonym tempie. Dlatego 
warto dobrze przemyśleć wybór, 
kierując się przede wszystkim wła-
snymi zainteresowaniami i pasją,  
a nie modą na pewne kierunki albo 
zdaniem kolegów. Trzeba także na-
stawić się na bycie elastycznym i być 
gotowym do szukania pracy nie tyl-
ko w zawodzie. 

Ważne jest także to, żeby odpo-
wiedzialnie podchodzić do swojej 
kariery zawodowej i zdobywać do-
świadczenie zawodowego jeszcze  
w trakcie nauki, np. poprzez pra-
ce dorywcze w kierunku zawodu, 
praktyki czy wolontariat.

oprac. Katarzyna Piotrowska
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      Karate

Łukasz uległ dopiero w finale
Czterech karateków golubsko-dobrzyńskiego Klubu Karate Kyokushin reprezentowa-
ło nas w Mistrzostwach Polski do lat 16 w Świeciu. Najlepiej zaprezentował się Łukasz Ê
Szyjkowski, który został wicemistrzem Polski.

Zawody w Świeciu zgromadzi-
ły na starcie 170 karateków z ca-
łego kraju. Startowano w dwóch 
konkurencjach: kata, czyli walka 
z cieniem oraz kumite, czyli walka 
z rywalem. W konkurencji kata do 
12 lat wystartowali Dawid Dołę-
gowski i Artur Zglenicki. Żadne-
mu niestety nie udało dostać się 
do �nałowej szóstki. W kata do 
14 lat reprezentowali nas pozostali 
dwaj karatecy z golubskiego klubu 
- Łukasz Szyjkowski i Paweł Szyj-
kowski. Zajęli odpowiednio piąte 
i siódme miejsce.

W walkach kumite wystar-
towało dwóch zawodników z na-
szego klubu: Paweł Szyjkowski 
i Łukasz Szyjkowski. Paweł prze-
grał swoją pół�nałową walkę co 
dało mu czwarte miejsce. Łukasz  
Szyjkowski awansował do �nału, 
w którym musiał uznać wyższość 
rywala. Porażka w �nale oznacza 
jednak, że został on wicemistrzem 
Polski juniorów do 14 lat.

Jednym z sędziów zawodów 
był przedstawiciel golubsko-do-
brzyńskiego Klubu Karate Kyoku-
shin Janusz Drywa.

PW

KumiteŁukasz Szyjkowski zajął II miejsce

Wspólne zdjęcie

Zawodnicy z Golubia-Dobrzynia
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      Siatkówka

Szybkie 3:0
Pierwsze zwycięstwo w III lidze siatkówki mają na koncie 
zawodniczki Zrywu Wrocki. W niedzielne popołudnie nie 
dały szans Polonii Bytoń.

R E K L A M A

      Siatkówka

Decydowały 
trzecie sety
Swój czwarty występ w wo-
jewódzkiej lidze młodziczek 
mają za sobą zawodniczki 
Zrywu Wrocki. W sobotę 
były one gospodyniami za-
wodów, w których oprócz 
nich wystąpiły zespoły z Tu-
choli i Bielic.

W pierwszym spotkaniu 
Zryw rywalizował z Tucholanką 
Tuchola. W pierwszym secie go-
spodynie zagrały słabo i przegra-
ły 25:14. W drugim gra Zrywu 
poprawiła się i emocje sięgnęły 
zenitu, szczególnie w końcówce 
meczu. Zryw wygrał na przewa-
gi 26:24. W tie breaku było już 
łatwiej i Zryw wygrał 15:10.

Drugi mecz z MUKS Bielice 
miał dokładnie odwrotny prze-
bieg. Zryw zaczął od wygrania 
pierwszego seta do 23, by w na-
stępnym ulec również do 23, 
a w tie breaku do 10. 

- O tym, czy zajmiemy 
w turnieju drugie czy trzecie 
miejsce decydował ostatni mecz, 
w którym zagrała Tuchola oraz 
Bielice. Ostatecznie ta pierwsza 
drużyna wygrała 2:0 i to ona try-
umfowała w całych zawodach. 
Szczerze mówiąc obawiałem się 
tego turnieju. Nasi przeciwnicy 
byli silni i pokonanie każdego 
z nich uznałbym przed turnie-
jem za sukces. Udało się w jed-
nym przypadku. Dzięki zajętemu 
drugiemu miejscu pozostaniemy 
na dotychczasowym poziomie 
w wojewódzkiej lidze młodzi-
czek - mówi trener Przemysław 
Wodzień.

Zryw zagrał w składzie: 
Oliwia Stępień, Marcelina 
Sikora, Marta Korzeniew-
ska, Sandra Derkowska, 
Olga Broszko, Klaudia Łę-
gowska, Aleksandra Gro-
szewska, Magdalena Lala, 
Natalia Majewska 

PW

Mecz rozpoczął się od 15-mi-
nutowego spóźnienia spowodo-
wanego oczekiwaniem na zespół 
gości, który miał do pokonania 
bardzo długą drogę spod Mogilna, 
a do tego pogoda nie sprzyjała po-
dróży. 

Pierwsza akcja meczu była 
zarazem najdłuższą wymianą i za-
kończyła się zdobyciem punktu dla 
Zrywu. Później przewaga zaczęła 
rosnąć aż do stanu 5:1. Rywalki 
zdołały dojść do wyniku 6:4, kiedy 
ponownie Zryw przejął inicjaty-
wę i szczególnie dobrą zagrywką 
uniemożliwił ataki ekipie gości. 
Łącznie na 25 punktów zdobytych 
przez Zryw w pierwszym secie aż 
siedem pochodziło z asów. Punkty 
gospodynie traciły najczęściej po 
własnych błędach.

Ostatecznie pierwszy set wy-

grany gładko do 14. 
Scenariusz pierwszego seta 

powtórzył się także w drugim. Tu 
godny odnotowania jest pierwszy 
punkt gości zdobyty blokiem przy 
stanie 15:7. Podobnie jak w pierw-
szym secie gospodyniom dobrze 
wychodziła zagrywka. Seta zakoń-
czył również as serwisowy. Skoń-
czyło się 25:13. 

Trzeci i jak się okazało ostatni 
set miał najbardziej wyrównany 
przebieg, co miało raczej zwią-
zek z rozluźnieniem gospodyń 
po dwóch gładko wygranych par-
tiach. Ostatecznie zakończył się on 
wynikiem 25:20, ale goście przez 
ani jeden moment nie byli na pro-
wadzeniu. 

- Tydzień temu zapowiadając 
ten mecz przewidywałem gładkie 
zwycięstwo. Tak się stało. Ważne, 

że odnieśliśmy pierwsze zwycię-
stwo w lidze, ważne że to zwycię-
stwo przed własną publicznością. 
Mecz nie był nerwowym widowi-
skiem, niestety chwilami przypo-
minał sparing. W trzecim secie 
daliśmy pograć rywalkom, ale był 
to raczej efekt braku koncentracji 
- mówi trener Przemysław Wo-
dzień.

Zespół z Wrocek wystąpił 
w składzie: Monika Gajtkow-
ska, Marta Gabriel, Agnieszka 
Żabińska, Martyna Borowicz, 
Stefania Guziejewska, Joanna 
Probola, Marlena Łęgowska, 
Wioleta Pawlewicz, Julia Jagiel-
ska.

tekst i fot. PW  
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      Golub-Dobrzyń

Artystyczne spotkanie
Na wspólnych zajęciach plastyczno-technicznych w ZS nr 3 spotkali się uczniowie klas I-III Szkoły Podstawowej nr 3 oraz 

Szkoły Podstawowej nr2 im. Orła Białego. Współpraca między szkołami trwa od kilku lat. Efektem ostatniego spotkania były 
piękne ozdoby choinkowe, które zostały przeznaczone na kiermasz świąteczny. Ê

oprac. (kr), fot. nadesłane
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      Sonda

Jak spędzamy święta?
Sebastian Gutkowski, uczeń Zespołu Szkół nr 2 w Golubiu-
Dobrzyniu zapytał mieszkańców Golubia-Dobrzynia czym 
są Święta Bożego Narodzenia. 

Piotr Smolińki 

- Od trzech lat moje święta wyglądają całkowicie inaczej niż było 
to do tej pory, choć również i teraz spędzam je w rodzinnej atmosferze. 
Samą Wigilię spędzam w Seminarium wśród kolegów kleryków i ka-
płanów. Od moich święceń diakonatu jest to mój pierwszy dom. Po pa-
sterce w płockiej katedrze wyjeżdżam do rodzinnego domu w Dulsku 
- do moich rodziców, siostry i braci. Staram się, aby w czasie świąt było 
więcej modlitwy, więcej czuwania przy żłóbku Jezusa. Do świąt zawsze 
przygotowuje się przez trzydniowe rekolekcje - spędzone w ciszy. W czasie adwentu jest wię-
cej modlitwy, więcej umartwienia, a mniej czasu przed telewizorem i komputerem. W tym 
świętym czasie oczekiwania staram się  odwiedzać chorych w szpitalu, więcej pomagać innym. 
To dla mnie czas refleksji . On przychodzi. A ja? On od 2 tysięcy lat nie zawodzi. A ja? To czas 
zatrzymania się, pomyślenia nad sobą, przemedytowania jeszcze raz mojego życia! Wierzę  
w Świętego Mikołaja - był przecież biskupem Mirty i pomagał ludziom rozdając cały swój ma-
jątek biednym. Każdy jest takim św. Mikołajem, jeśli jest dobry dla innych. Trzeba być Miko-
łajem cały rok! Choinka przypomina mi Jezusa na drzewie krzyża, ryba na stole - to symbol, 
jakim posługiwali się pierwsi chrześcijanie, siano pod obrusem symbolizuje stajenkę, opłatek 
przypomina ostatnią wieczerze. Najważniejszy jest jednak Jezus przychodzący do mojego 
życia. Mimo mej niegodziwości, mimo grzechu, mimo słabości On przychodzi i chce mnie 
przemieniać.

Rafał Wiśniewski 

- Święta spędzam w rodzinnym gronie z najbliższymi. Czekam na 
ten dzień cały rok, generalnie przygotowuje się duchowo. Nie zapominam 
również o świątecznych dekoracjach, które oddają całą świąteczną atmos-
ferę i z utęsknieniem czekam na Mikołaja. Święta dla mnie to czas zimowej 
zadumy i refleksji oraz podsumowanie całego roku. Czuję magię świąt i 
myślę, że ta magia to stosunek ludzi wobec siebie w ten wyjątkowy czas Bo-
żego Narodzenia. Ludzie więcej się do siebie uśmiechają, są bardziej sympatyczni i otwarci. Do-
brze by było, gdyby ta świąteczna atmosfera utrzymywała się przez cały rok. Jak co roku święta 
spędzam w gronie rodzinnym - to dla mnie bardzo ważne. Wierzę w św. Mikołaja, przecież 
każdy z nas może nim być. Najważniejsza w te dni jest dla mnie rodzina, wspaniała świąteczna 
atmosfera, blask choinki otoczony śpiewem kolęd, łamanie się opłatkiem no i prezenty. 

Dżesika Kamińska 

- 24 grudnia w Wi-
gilię Bożego Narodzenia 
razem z rodziną, gdy po-
jawi się pierwsza gwiazd-
ka na niebie siadamy do 
kolacji wigilijnej. Po niej 
kolędujemy i otwieramy 
prezenty, które sprawiają 
ogromną radość. 25 grudnia przeważnie 
jedziemy do babci. Przed świętami w naszej 
rodzinie każdy ma swoje zadania. Moje to 
ubranie choinki, zakup potrzebnych arty-
kułów spożywczych, pomoc przy przyrzą-
dzaniu potraw, a także sprzątnie. Święta to 
magiczne chwile, oznaczają czas z rodziną, 
wspólną kolację, śpiewanie kolęd. Prezenty 
również są miłe. Najważniejszy w święta jest 
wspólnie spędzony czas z rodziną i uśmiech 
na twarzach bliskich. 

Marlena Kaźmierkiewicz 

- Święta spędzam w gronie rodzinnym 
odwiedzając najbliższych. Przed świętami 
uczestniczę w rekolekcjach adwentowych, 
pomagam mamie w porządkach domo-
wych i zakupach świątecznych. Boże Naro-
dzenie to czas spędzony z bliskimi osobami, 
na które czekam cały rok. Wigilia to dzień 
wypełniony miłością do najbliższych i rado-
ścią z narodzenia Jezusa. W tym roku bra-
kuje śniegu, który podkreśla charakter świąt. 
Wigilia to dzień miłości i przebaczania, bo to 
czas pojednania dla wszystkich. 

Natalia Nowakowska 

- Święta spędzam z rodziną. Przygoto-
wania zaczynam od strojenia choinki z sio-
strą, po czym pomagam mamie w kuchni. 
Boże Narodzenie jest dla mnie czymś waż-
nym, gdyż w naszych sercach gości ciepło 
i otwartość na innych. Jest to okres bardzo 

magiczny, nawet teraz, gdy brakuje śniegu. 
Zwiastunem świąt jest dla mnie Mikołaj, któ-
ry zawsze ma dla nas miłe prezenty.  Wigilie 
spędzam w towarzystwie rodzeństwa, ro-
dziców i dziadków. W te dni chce być blisko 
osób, których kocham.   

Klaudia Załońska 

- Święta zawsze 
spędzam w domu  
w gronie najbliższych, 
z rodzicami i rodzeń-
stwem, następnie 
idziemy do dziadków 
podzielić się opłat-
kiem i pośpiewać ko-
lędy. Moje przygotowanie do świąt polega na 
sprzątaniu, kupowaniu prezentów, pomaga-
niu mamie i takiemu ogólnemu radowaniu 
się narodzinami Jezusa. Boże Narodzenie jest 
dla mnie okazją do spotkania się z rodziną  
i spędzania z nimi wspólnie czasu. Szkoda, że 
w tym roku jest tak mało śniegu, bo zazwy-
czaj święta kojarzą mi się tylko z śniegiem. 
Dla mnie w święta nie są ważne prezenty, ra-
czej jest to czas, który mogę spędzić z rodziną. 
Nie można też zapomnieć o Mikołaju, który 
co roku kładzie prezenty pod choinką.  

Bartosz Szulist 

- Boże Narodze-
nie spędzam w rodzin-
nym gronie, świątecznie  
i przede wszystkim ra-
dośnie. Przygotowywa-
nia do świat zaczynają 
się po przez radykalne 
sprzątanie mieszkania, 
robienie zakupów a także stwarzanie klimatu 
świąt przez strojenie domu i choinki. Święta są 
dla mnie spotkaniem z rodziną, cieszeniem 
się z narodzin Jezusa, okresem wspólnego 

świętowania a także wyciszeniem. Tego-
roczne święta spędzam z rodziną. Będziemy 
wspólnie świętować narodziny Zbawiciela 
oraz radośnie spędzać czas. 

Magdalena Grzywińska 

- Boże Naro-
dzenie to czas refleksji  
i spędzania go z ro-
dzina i przyjaciółmi. 
Jak co roku wcześnie 
zaczynam przygoto-
wywać się do świąt, by 
wszystko było dopięte 
na ostatni guzik. Oczywiście to nie jedzenie 
czy prezenty są najważniejsze. Najważniej-
sza jest rodzina i narodzone Dzieciątko. Nie 
liczę na prezenty, lecz każdy upominek jest 
zawsze miłą niespodzianką. Zresztą ja też 
przygotowuje prezenty dla najbliższych. Boże 
Narodzenie postrzegam, jako miłe spędzanie 
czasu z rodziną, życząc sobie i innym wszyst-
kiego co najlepsze.

Joanna Ciechanów 

- Tegoroczne 
Święta Bożego Na-
rodzenia spędzam  
u rodziców w Papo-
wie Toruńskim. Co 
roku święta spędzamy  
z rodziną w innym 
mieście. Przygotowa-
nia do świąt trwają powoli. Choinka nie jest 
jeszcze ubrana, lecz bombki łańcuchy i lamp-
ki czekają na drzewko. Boże Narodzenie dla 
mnie to czas do spotkania z całą rodziną. Jak 
zawsze czuję magię świąt, ale brakuje śniegu 
i pogoda bardzo przypomina wielkanocną. 
Najważniejsza jest dla mnie rodzina i prezen-
ty. Oczywiście nie mogę się doczekać Miko-
łaja, który przyniesie upominki. 
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